
Opłata niszczona ryczałtem. — Sosnowiec, SIąsK, Krabów, Lwów, Poznań. Cena egz. 20  groszy 
Nr. 14. W arszaw a, Łódź, Częstochowa, PiotrKów, W ilno 7 Kwietnia 1935 r. bob II.

TYGODNIK NIEZALEŻNY
PRENUM ERATA: miesięczna 80 gr- 
kwartalna 2’30 zł. —  półroczna 4'50 zł. 

roczna ‘9.— zł. H

j REDAKCJA I ADMINISTRACJA
S O S N O W I E C ,  UL. PIŁSUDSKIEGO L. 8.

Reprezentacje: Katowice 3 Maja 5. Bielsko Węglowa 6 
Konto P.K.O. 304077. M

CENY OGŁOSZEŃ
1 strona wiersz mf„,  75 groszy
Kronika „ „  50 „
Nadesłane „  40
Zwykły „ ........................... 20 „

Pierwsza w Zagłębiu

Chrześcijańska FABRYKA MYDŁA 
i Rozlewnia Octów „ Ka - S - Zet “
w  Zagórza, ul. KraKowsKa, Nr. 4. Tel, 2-17.

poleca znane ze swej dobroci mydlą do 
prania „H A N K A ” z balją, mydło „A K A  

DEMICK1E” oraz octy spirytusowe.

Kraków 4 kwietnia 1935.
Głosy, które dziś nawołują do kon 

solidacji społeczeństw aryjskich, dc 
wielkiej organizacji antyżydowskiej 
nie znajdują u wszystkich należyte­
go oddźwięku. Są tacy, którzy stwo 
rżenie silnego frontu przeciwżydow- 
skiego uważają za niepotrzebne z  te­
go względu, że żydostwo nie przed­
stawia żadnego ~ niebezpieczeństwa 
(? ),  są inni, którzy tego niebezpie­
czeństwa nie widzą i tacy, którym 
jest wszystko obojętne. W  tem leży 
największa tragedja, że wszyscy są 
w  błędzie.

Żydostwo całego świata jest zor­
ganizowane i to bardzo silnie. Posia­
da ono międzynarodową organizację 
jawną, tajny rząd żydowski i wiel­
kie wpływ y' na organizacje nieżydo- 
wskie, których właściwą duszą jest 
dusza żydowska. Tak więc żydostwo 
całego świata, stosunkowo mała, bo 
16 miljonów licząca nacja, wywiera 
wielki wpływ na stosunki polityczne, 
gospodarcze i społeczne świata.

Organizacja żydostwa ma więc 
bardzo szeroki zasięg i olbrzymie 

pole działania.
Gdy pierwsze dwie magistratury 

żydostwa t.j. organizacja i tajny rząd 
żydowski, są ściśle żydowskie, o ty ­
le udział i wpływy żydów w  organi­
zacjach nieżydowskich są o wiele nie 
bezpieczniejsze.

Dziś pod wpływami żydów znala­
zły się ruchy polityczne i społeczne: 
socjalizm, bolszewizm, liberalizm; nie 
są wolne od wpływów żydowskich 
nawet narodowe ruchy, że wspom­
nieć faszyzm włoski, angielski, belgij 
ski. Masonerja światowa to domena 

■•wpływów syuów Izraela. A  organi­
zacje? Liga Narodów, Liga obrony 
praw człowieka i t.d.? Wszędzie za­
szczepiono pierwiastki żydowskie.

Niedawno założona „Międzynaro- 
do-> : Liga Walki ?. antysemityzmem" 
(1927) to organizacja 100 proc ży­
dowska. Działa ona na terenie An­
glji, Francji, Belglii, Czechosłowacji, 
Szwajcarji, Egiptu, Argentyny, ru­
sza do pracy w Ameryce; je j wła­
dzom podporządkowała się „aryjka" 
Irena Harand w Austrji, która pra­
cuje również na gruncie Czechosło­
wacji i Polski ( ! ) .  Prezesem hono-

B IE L IZN Ę  MĘSKĄ 
KAPELUSZE 

K R A W A T Y

rowym te j ligi jest żyd profesor Ein­
stein, prezesem „urzędującym" inny 
żyd Lecache. L iga  liczy podobno w 
samej Francji kilkanaście tysięcy 
członków żydów i... chrześcijan.

Jak widzimy żydostwo nie jest so­
bie taką spokojną społecznością. Cią­
gle ,ęoś knuje, podburza. Przy po« 
mocy sprzeda jnych „aryjczyków" w 
rodzaju Harand, czy naszego rodzi­
mego Zadereckiego, paraliżuje naszą 
akcję, szkodzi naszym celom zwal­
czenia wroga.

Na to możemy mieć jedną odpo­
wiedź: stanąć w jednym szeregu i 
powiedzieć dość! Nawet narodowe 
organizacje nie zwalczą żydostwa. 
Tu trzeba wielkiej akcji międzynaro­
dowej, której realizacja musi być 
nakazem chwili.

Aryjczycy! Do czynu! Or.
 o :0 :o-----

na sezon wiosenny
poleca po cenach przystępnych

S T A N I S Ł A W  B I G O S Z
K R A K  Ó W, K A R M ELIC KA  12.

Pułk. Sławek utworzył rząd
RZĄD PREM JERA KO ZŁO W SKI!

Warszawa ( — ) Po uchwaleniu 
konstytucji i zamknięciu sesji Sej­
mu rząd premjera Kozłowskiego Łgło 
sił na ręce p. Prezydenta dymisję, 
która została przyjęta. Równocześnie 
p. Prezydent powierzył misję utwo­
rzenia rządu pułk. Waleremu Sław­
ków .

Początkowo przypuszczano, że w 
skład nowego rządu wejdą twórcy 
konstytucji wicemarszałek i Car i 
prof. Makowski. Mówiono o powoła­
niu posła Miedzińskiego, a nawet 
(na stanowisko ministra oświaty) 
gen. Wieniawy-Długoszowskiego lub 
pułk. Kostka - Biernackiego.

Tymczasem wszystkie pogłoski nie 
sprawdziły się i pułk. Sławek zatrzy­
m ał wszystkich dotychczasowych

GO PO D AŁ SIĘ  DO DYMISJI 
ministrów na swych stanowiskach. 
Pozostał nawet min. przemysłu i han 
dlu Floyar - Rajchman, autor „czar­
nej m agji" ku ogólnemu niezadowo­
leniu żydów. Skład rządu przedsta­
wia się następująco: Prezes Rady 
min. — pułk. Walery Sławek. Min. 
spr. woj. —  Marsz. Józef Piłsudski;

min. spr. zagr. —  pułk. Józef Beck; 
min. spr. wew. — Marjan Zyndran 
Kościałkowski; min. skarbu —  prof. 
Zawadzki; min. sprawiedl. —  Czesław 
Michałowski; min oświaty —  Wacław 
Jędrzejewicz; min. rolnictwa —  Jul- 
jusz Poniatowski; min. przem. han­
dlu — mjr. Floyar - Rajchman; min. 
komunikacji —  inż Michał Butkie­
wicz; min. opieki społ. —  Jerzy’ Pa- 
ciorkowski; min. poczt. — Emil Ka­
liński.

i t a  iii inii

Jak wiadomo, żydzi z Polski po­
niosą na czele swej delegacji sztan­
dar polski. Zachodzi w tej chwili py­
tanie, czy wolno im —  gościom w  na­
szym kraju — używać polskiego sztan 
daru? Czy mają na to zezwolenie?

Stojąc na stanowisku polskości ka 
tegorycznie sprzeciwiamy się profa­
nowaniu naszych barn narodowych, 
żydzi mają swój sztandar niebiesko- 
biały i ten również poniosą w defila­
dzie. Czy nasz sztandar ma iść w to­
warzystwie żydowskiego, jako doda­
tek? Że dla nich jest ważniejszy ży­
dowski sztandar, niech świadczy o 
tem fakt, że żydzi z Niemiec ponio­
są sztandar niemiecki, ale bez swa­
styki, choć ta jest urzędowym, pań­
stwowymi znakiem Niemiec. Zdaje się 
że rząd niemiecki zabronił im tego. 
Uważamy, że i my mamv prawo do­
magać się, aby barwy naszego pań­
stwa nie schodziły m  drugi plan wo­
bec wyimaginowanej „flag i" żydow­
skiej.

Należy raz wreszcie zabronić ży­
dom nadużywać imienia Polski.

Stawski
aresztowany w Polsce!

Znany „bohater" afery palestyń­
skiej około zamordowania działacza 
żydowskiego Arlosoroffa —  Stawski 
(również żyd), który podejrzany o 
dokonanie zabójstwa został najpierw 
skazany na karę śmierci, a potem u- 
łaskawiony —  został aresztowany w 
Polsce. Jak się okazuje został on za­
mieszany w  najpospolitszą zbrodnię 
oszustwa, która polegała na tem, że 
naiwnych żydów zabierano na okręt 
„do Palestyny" i po parodniowem 
krążeniu na morzu wyrzucano ich na 
brzeg „ziemi obiecanej", gdzieś w.... 
Pucku, albo... Orłowej.

Na takich spekulacjach zarabiał 
„bohater" żydowski Stawski, lecz nie 
stety... powędrował w  bezpieczne 
miejsce.

W arto się zapytać, co Stawski ro­
bił w  Polsce?

KuDulcie tylko
N IE  POZW ÓLMY PROFANOW AĆ
Na palestyńską „Makabiadę" wy­

jechało blisko 100 „sportowców" ży­
dowskich, a wśród nich „podpora i

NASZYCH  BARW  NARODOWYCH.
sława" naszego tenisa Wittmann 
Prócz żydów z Polski wezmą w  niej 
udział żydzi z innych państw.

chrześcijanina
— — — — — —



„P  O L S K A  K A R T A "

Teodor Herzl powiedział: „W  państwie żydowskiem będziemy oczywiście odnosili do innych wyznań z  tolerancją i  szacunkiem. Właściwości ich, 
honoru i mienia bronić będziemy pod grozą najcięższych kar. Również i pod tym  względem damy światu wspaniały przykład.

N ie będziemy się lękali obcych i gościom naszym okażemy szlachetną życzliwość i dumną uprzejmość".
Dlaczego tak mówił? Oto dlatego, aby urobić nastroje i w  ten sposób TOLEROW AĆ TYR A N JĘ  ŻYDOW SKĄ we wszystkich państwach 

świata. Minął już okres pięknych słów, Żyjemy w epoce, O KTÓREJ LOSACH ROZSTRZYGNIE ID E A  NARODU, a nie internacjonalizm żydów 
ski.

1,200 żydów opuszcza Polsko i  kwietniu.
TR ZY  TR ANS PO RTY  „W Y B R A N Y C H " DO PA LE S TY N Y .

Warszawa (r. h.) —  Jak się do­
wiadujemy w miesiącu kwietniu o- 
puści Polskę 1200 żydów, którzy w y­
jeżdżają do Palestyny w  okresie od 
1 do 10 kwietnia.

Pierwszy transport wyjechał dnia 
3 kwietnia z dworca gdańskiego przez 
Trjest. Transportem tym wyjechało

300 żydów.
Druga partja emigrantów wyjeż­

dża 8 kwietnia przez Konstancę w 
liczbie 600 żydów. Ostatni przed­
świąteczny transport ma wyjechać z 
Warszawy na Triest 10 kwietnia z 
300 pasażerami. Na okres świątecz­
ny emigracja zostaje wstrzymana i

ma być wznowiona po świętach.

Warszawa (— ) Kilku żydów, któ­
rzy wyjechali na ..Makabiadę" do 
Tel-Avivu, ma zamiar pozostać na 
stale w Palestynie.

Oby jak najwięcej!

Usunięci ze szkól niemieckich.
ROZPORZĄDZENIE M IN ISTR A  O ŚW IA TY . —  „UCZNIOW IE, K TÓ R ZY  SZKODZĄ SPÓLNOCIE N AR O ­

DOWEJ BĘDĄ ZE SZKÓŁ U SUNIĘCI".

dówać tylko zdolności, ale należy brać 
'H1 uwagę wartości moralne i raso­

we ucznia. Dotychczasowa praktykę, 
doprowadziła do zażydzenia szkolni­
ctwa niemieckiego, w którym ele­

ment żydowski odgrywał destrukty­
wną rolę.

Jest rzeczą niedopuszczoną —  
twierdzi rozporządzenie —  aby nie- 
aryjezycy korzystali z większych ulg,

Berlin ( — ) Minister oświaty dr. 
Rust wydał nowe rozporządzenie re­
gulujące przyjmowanie uczniów do 
szkół średnich. Znosi ono dotychcza­
sowe liberalne zasady przyjmowania 
uczniów i wprowadza zmiany na ko­
rzyść młodzieży aryjsko - niemie­
ckiej.

Minister oświaty podkreślił, że o 
przyjęciu do szkoły nie mogą decy-

(cp. w  Polsce! red.) niż aryjczycy. 
Najważniejszym punktem nowego 
'rozporządzenia iest postanowienie, żo 
uczniowie, którzy szkodzą spólnośei 
narodowej, lub państwu tak w samej 
szkole jak  i poza szkołą, będą ze 

szkoły usunięci.
Punkt ten oznacza zupełne wyeli­

minowanie żydów z szkolnictwa nie­
mieckiego !

KS. PROF. DR. ST. TRZECIAK.

Ubój rytualny w świetle Biblii i Talmudu.
Zamieszczamy przemówienie 

ks. dr. Trzeciaka, które w y­
sil w  Warszawie staraniem 
Tow. Opieki nad zwierzętami.

Red.
Mocą bezpośredniego ustanowienia 

Boskiego świat roślinny ma służyć 
za pokarm tak dla człowieka, jak i 
dla zwierząt (Gen. I  29—31); zwie­
rzęta zaś i rośliny mają służyć czło­
wiekowi: „Wszystko, co się porusza 
i żyje, będzie wam za pokarm... wy­
jąwszy, że mięsa z krwią jeść nie bę­
dziecie" (Gen. IX . 3, 4 ). Ten nakaz 
Boski mial na celu powstrzymać 
człowieka od okrucieństwa i krwio- 
żerczości, miał go uszlachetniać i 
skłaniać do łagodności względem 
zwierząt. Powtarza go z naciskiem 
prawo Mojżesza, zaznaczając: „Du­
sza każdego ciała we krw i iest, prze­
to rzekłem synom Izrael owym,, krwi 
wszelkiego ciała jeść nie będziecie, 
bo dusza ciała we krwi jest, a kto- 
kolwiekby ją  jadł zginie" (Lev. X V II 
14 ); ..Człowiek którykolwiek z sy­
nów Izraela, czy z przychodniów, 
którzy są gośćmi u was, ieśli łowem 
albo ptasznictwem schwyci zwierzę 
albo ptaka, które się jeść godzi, nie­
chaj wyleje krew z niego, a okryje 
ją  ziemią" (Lev. X V II 13). Zaś o 
sposobie wylewania tei krwi, czyli o 
zabijaniu zwierząt Stary Testament 
nie mówi wcale, czyli żadnych prze­
pisów t. zw. uboju „rytualnego" 
zwierząt nie ustanawia. Te ostatnie 
są iuż wynalazkiem rabinów znanym 
pod nazwą „szechita" i opracowane 
zostały w' talmudycznej księdze Chu- 
lin.

Według tego rytuału rzezak (szoj- 
chet) przez przeciągnięcie ostrym- 
nożem tam i z powrotem pod dolną 
stroną szyji zwierzęcia przecina jego 
tchawicy i przewód pokarmowy tak, 
aby wszystką krew ze zwierzęcia w y 
toczyć. Co do osób uprawnionych do 
uboju „rytualnego" Talmud opiewa: 
„Wszyscy wykonywują obój rytual­
ny i ich ubój iest godny (koszer) z 
wyjątkiem głuchoniemego, pozbawio­
nego rozumu i małoletniego, bo oni 
mogą popełnić niedokładność przy u- 
boiu" (Miszna Culin 1. I ł .  Traktat 
Talmudu To^efta określa to jeszcze 
bliżej i dokładniej: .W szyscy są od­

powiedni do tego, aby wykonać ubój 
tytualny, nawet samarytanin, nawet 
nieobrzezany, nawet żyd oćtetępea

od wiary. Ubój rytualny jednak 
na (heretyka), aboda zary (czcicie­
la bożków), ubój rytualny goja nie­

godny i  ubój małpy niegodny, bo po­
wiedziano: zarżnij i jedz (Deuter 12, 
21), ty  możesz jeść, coś sam zarżnął, 
a nie to, co zarżnął goj i nie to, co 
zarżnęła małpa i nie to, co zarżnęło 
się samo" (T . Chulin 1. 1 ). (Tutaj 
warto zwrócić uwagę na szczegół, że 
Talmud przyrównywa nas, aryjczy- 
ków, czyli gojów do małp, nie uwa­
żając nas za ludzi). A  więc rzeza- 
kiem może być każdy żyd, a nawet 
i  znienawidzony przez żydów sama­
rytanin, czyli rzezacy wcale nie sta­
nowią służby o celach religijnych, 
czy służby duchownej lub kościelnej, 
jak to żydzi kłamliwie utrzymują; 
rzezacy rytualni są to zwykli dobrze 
płatni rzeźnicy, zarabiający za godzi­
nę „pracy" po 1000 zł. miesięcznie. 
N ie mają oni przytem patentu rze­
mieślniczego, jak tego wymaga usta­
wa państwowa. Opanowali oni ubój 
bydła w  całej Polsce w zupełności — 
z wyjątkiem Poznańskiego, Pomorza 
i Śląska, prowadzą ten ubój i dla a- 
ryjczyków - chrześcijan, z czego gmi­
na żydowska w  Warszawie pobiera
490.000 zł. rocznie! Fakt, że rzezacy 
przed rżnięciem bydła odmawiają mo 
dlitwę, wcale przez to ani ubojbwi, 
ani rzezakowi religijnego charakteru 
nie nadaje, bo modlitwa ta nakazana 
jest przez Szulchan aruch (księga 
Jore Dea § 19 art. 1 ), będący skró­
tem kodeksu prawa żydowskiego, o- 
pracowanego przez rabina palestyń­
skiego Józefa Karo (1488—1577). 
Powstała ta modlitwa w  wiekach śre 
dnich, niema je j w  Talmudzie, a choć 
by i była., to i wtedy nie nadawałaby 
ubojowi czy rzezakom charakteru 
religijnego, bo Talmud nakazuje od­
mawianie modlitw przy różnych o- 
kolicznościach życia codziennego.

(Dok. n.).

_______________ _____o : q : o- —

Pareeraf a r y j i i  we w n ^ t lk l i  ilziMzingtti żyda N iM ie [
ŻYDZI USUNIĘCI ZE W SZYSTKICH  ORGANIZACYJ NIEM IECKICH . ZW IĄZE K  L ITE R ATÓ W  W O LN Y

B ER LIN  ( — ) Prawie wszystkie 
organizacje niemieckie zaprowadziły 
numer us hu;las <’ '• aów . Wskutek 
odmówienia praw członkowskich ży­
dom został automatycznie wprowa­
dzony w  Niemczech

P A R A G R A F  ARYJSK I
we wszystkich działach życie.

Ostatnio zaw o’ -   związek litera-

)D ŻYDÓW.
tów i dziennikarzy niemieckich odmo 
w ił człcnkowakiehM 
w ił podpisania legitymacyj członków 
skich osobom niearyjskiego pocho­
dzenia. W  ten sposób przeszło 1000 
żydów nie zostało przyjętych do zwią 
zku literatów niemieckich.

W  orcani^riroh v-,nieckich obser­
wuje się to samo. W  samym Berlinie 
nie przedłożono karty przemysłowej

l i i  „ l i p
interesów aryjskich

Ataki żydostwa na społe­
czność aryjską doprowadziły 
do stworzenia ..Międzynarodo­
wego Komitetu Ochrony inte­
resów aryjskich", którego 
pierwszą odez""- •”  sprawie 
procesu o „Protokoły Mędr­
ców Syjonu" zamieszczamy.

Red/

Proces o „Protokoły Mędrców Sy­
jonu" posunął się poważnie naprzód. 
Główna rozprawa odbędzie się w 
dniach od 29 kwietnia do 4 maja br. 
w Bernie. Jest to pierwszy i praw- 
dópodobnie jedyny wypadek, że sąd 
—  w tak ważnej sprawie jaką jest 
spór o autentyczność „Protokołów"— 
wypowie się przed forum publicznem. 
Dlatego do tego. procesu przywiązu­
je  się tak wielkie znaczenie.

Jak silnie zakorzeniła się myśl o- 
brony przed żydostwem w  niektó­
rych narodach, poznajemy z tego, 
że Komitet składa iae,r sie z przed­
stawicieli wszysP-'-'- krajów, stanął

• i
w  obronie aryjczyków - Szwajcarów, 
których oskarża. żydostwo.

Równocześnie Komitet zajął się u- 
dzieleniem międzynarodowej pomocy 
tak duchowej, jak i materialnej, a- 
by oskarżeni nie byli bezbronni wo­
bec przewagi zorganizowanego ży­
dostwa.

Walka, która w najbliższych ty ­
godniach zoiste-:- rozstrzy

na rok bieżący blisko 200 kupcom - 
semitom.

Inne organizacje społeczne, kultu­
ralne i zawodowe realizują paragraf 
aryjski w  zupełności.

Żydzi zostają wyeliminowani zu­
pełnie z życia Niemiec. Niedługo pa­
ra gra f aryjski będzie obowiązywał w 
całej rozciągłości.

 o: ( j a ­

gnięta, jest dla oskarżonych z wiel- 
kiemi wydatkami połączona. Nasi 
przyjaciele na całym świecie wiedzą 
napewno, jak w takich wypadkach 
odczuwa się brak kapitałów.

Zwracamy się przeto do naszych 
aryjskich przyjaciół z prośbą o po­
parcie finansowe. Datki na pokrycie 
kosztów procesu i ekspertyzy prosi­
my przekazać na konto pocztowe: 

Boris Toedti dla ..World - Service“ 
w  Bernie N r. I I I  10177 (Szwajcar- 
ja ),  albo „Drezdne?- Bank" filja Er- 
fnrt na konto: F  55 „Aryan Chri­
stian Protectioe (konto pocz­
towe banku: F.rfnH- 10 200> Niemcy.

6oo stron maszynopisu
obejmuje ekspertyza pułk. Fleischhauera 
w procesie o „Protokoły Mędrców Syjonu".

38 ŚW IADKÓW  ŻYDOW SKICH Z 21 KRAJÓW.

Jak o tem już donosiliśmy proces 
o „Protokoły Mędrców Syjonu" od­

będzie się między 29 kwietnia a 4 
maja b.r.

Rzeczoznawca aryjskiej strony 
pułkownik '•'■ieisclihauer prze­
dłożył sądowi 600 stron maszynopi­
su obejmującą ekspertyzę, w której
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PIJCIE ZHAKOfllT K O I M I E
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rozwiązał zagadnienie żydowskiego 
św ia tem ego imperializmu i powstania
„Protokołów".

Równocześnie przedstawiciel o- 
skarżyeieli (żydów) Silvio Schncli 
(Szwajcafja) przedłożył 38 świad­
ków z 21 krajów, którzy będą w y­
jaśniać sprawę „Protokołów" w  po­

szczególnych krajach diaspory.
Żydzi spodziewali się, że. odniosą 

łatwe zwycięstwo. Do dyspozycji ge­
neralnego oskarżyciela dali cały 
sztab generalny światowego żydo­
stwa. A  więc: narabin Ehrenpreis z 
Sztockhclmu. dr. Chairsi Weitzmann 
przywódca syjonistów i wielu innych.

Tymczasem... przed sądem w  Bernie 
znajdzie się bogaty materjał prze­
mawiający za autentycznością „ fa ł­
szywych" Protokołów.

„Międzynarodowy Komitet Ochro­
ny Aryjskich Interesów", który się 
świeżo zawiązał przygotował się do 
procesu dokładnie.

Hegemonia żydów w U.S.A.
W A L K A  ŻYDÓW Z AN TYS E M ITA  PE L L E Y E M . —  SAD Y A M E R YK A Ń SK IE  
DÓW. — C IE K A W A  ROZPRAW A. —  PYRUSO W E ZW YCIĘSTW O ŻYDÓW.

POD W PŁY W A M I ŻY- 
P E L L E Y  ZAPO W IAD A

CHICAGO („L a r "- ) —  W  Ashevi- 
lle w  stanie Nord - Carolina, został 
skazany na karę 1000 dolarów i po­
noszenie kosztów procesu wydawca 
„Lihcratior," i znany przywódca an­
tysemickich ,.Sślver Shirts" W7 i I- 
1 i a in D  u d 1 e y  P e l l e  y. 
Proces ma wielkie znaczenie, gdyż 
charakteryzuje walkę .antysemitów 
w  Stanach Zjednoczonych. Pelley 
prowadził w  swej „Liberation” o- 
strą walkę z  żydostwem. Przez to 
stał się w  Ameryce najbardziej nie­
ustraszonym przeciwnikiem żydów. 
Ponieważ nikt nie mógł go otwarcie 
napaść, przeto musiał szukać pod­
stępu. Niedługo nadarzyła się oka­
zja. Oto rząd Stanów Zjed. utworzył 
komitet, którego zadaniem było w y­
śledzenie wszystkich nieprzyjaciół, 
którzy knowali przeciw rządowi.. Pre 
zydentem komitetu został ruchliwy 
żyd Samuel Dickstein. Ten pewnego

D ALSZA  N IE U B ŁA G A N A  W A LKĘ .
(Od naszego korespondenta), 

dnia rozkazał redakcję „Liberation" 
otoczyć i zasekwestrował wszystko, 
nawet obraz Chrystusa. Tak tygo­
dnik „Liberation" został zniszczony, 
a działalność Pelley‘a sparaliżowana. 
Żydowska prasa Ameryki zavvyła z 
radości i nie obawiając się niczego 
szkalowała bezbronnego Pelley‘a. 
Rozprawa sądowa odwlekała się w 
nieskończoność. Kiedy wreszcie w y­
znaczono termin rozprawy, oskarży­
ciel pozostał w  tyle. Rozprawy by­
ły prowadzone przez obcego sędzie­
go, którego delegował rzecznik z No­
wego Jorku. Z 16 punktów oskarże­
nia przeciwko Pelley‘owi, zrezygno­
wano natychmiast z 14. Ażeby po­
zostałe dwa punkty oskarżenia Ra­
chować, zostały one przy pomocy fał 
szywych faktów, przekręcań i talmu- 
dycznych forteli opracowane.

Chociaż koszty procesu nałożone 
w  wvsokości 1000 dolarów były zbyt

wysokie, to pomimo tego Pelley w y­
rok przyjął, choć był całkiem nie­
winny. Zastępca oskarżyciela miał 
odwagę zażądać od sądu, aby ten po­
stanowił, że Peliey‘owi do końca ży­
cia nie będzie wolno nic pisać prze­
ciw żydom. ( ! ! ) .  To żądanie nie mo­
gło być przez sąd przyjęte, ponieważ 
sprzeciwiało się ustawie. A le w ten 

sposób została unieszkodliwiona 
„Deutsche Zeitung".

Po wyroku Pelley przedsięwziął za­
raz walkę z żydostwem. Swoje pier­
wsze oświadczenie zakończył nastę­
pu jącemi słowy: „To  jest moje nie­
odwołalne postanowienie: zwalczać 
żydów. Nie mam zamiaru z tuczem 
się kryć. Nie pójdę na żaden kom­
promis i nie cofnę się ani o cal. Mo­
je  słowo będzie drukowane"!

Szczęść Boże w  walce!

P o l i m  J l m l l l ! "  PntlllM
AKCJA WŚRÓD STUDENTÓW7. —  N IE U D O LN A  ROBOTA ŻYD O W SKA. —  U M IEM Y OSADZAĆ.

Sprawa „Protokołów Mędrców Sy­
jonu" rarobiła żydom wiele kłopotu. 
Toteż za wszelką cenę starają się w 
mówić w  chrześcijan, że „Protokoły" 
są „fałszerstwem", że tylko antyse­
mici w swej nienawiści twierdzą, iż 
żydzi są ich autorami.

Ostatnio zmartwiło żydów to, że i 
polska młodzież akademicka zainte­
resowała się niemi i wykazała ich 
szkodliwość dla aryjskości, a dla Po l­
ski w  szczególności. Aby to przeko­
rne nieco złagodzić, znalazł się jakiś 
żyd, który w żydowskim dzienniku 
Krakowa wystąpił z artykułem, (nie­
wątpliwie skierowanym do aryjskie­
go  społeczeństwa akademickiego) 
wmawiającym Polakom, że „Protoko 
ły “ są fałszerstwem. Oto jak spry­
tnie stara się „przekonać" polskich 
studentów: „N ik t nam (żydowina 
mówiąc „nam" myśli o wszystkich 
studentach polskich, o całej społe­
czności akademickiej, a więc Pola­
kach, cudzoziemcach i żydach) mimo 
wszystko, wmówić nie zdoła, iż bądź 
cobądź myśląca i krytyczna młodzież 
akademicka bierze na serjo argumen 
ty, zakrojone na miarę protokołów 
mędrców Syjonu. Ucząca się młodzież 
akademicka wie przecież doskonale ze 
seminarjów, czy wykładów uniwer­
syteckich o źródłach i fałszerstwach 
dokumentów czy pism. Żaden powa­
żny członek „społeczności akademi­
ckiej nie weźmie za dobrą monetę 
tego, co zakrawa na groteskę".

A  więc najpierw mała uwaga: Ja­
kiś tam żydek, nawet piszący do 
dziennika żydowskiego i to po pol­
sku, niema prawa występować w  i- 
mieniu całej młodzieży akademickiej. 
Może to zrobić w  odniesieniu do ży­
dów, ( i  to napewno nie wszystkich) 
ale w  stosunku do Polaków tego mu 
zrobić nie wolno! P o  drugie uważam, 
iż jeśli ten machabejczyk twierdzi, 
że „nikt nam wmówić nie zdoła, iż

krytycznie nastawiona młodzież 
kademicka" może brać na serjo ar­
gumenty o „Protokołach" —  to nie­
potrzebnie się pocił nad tem, aby tę 
młodzież przekonać, że „Protokoły" 
są „fałszerstwem". Poco przekony­
wać kogoś o tem, że np. istnieje an­
tysemityzm, gdy ten o tem wie i mo­
że sam jest antysemitą? Jest to prze 
lewanie z próżnego w  próżne, albo z 
pełnego w pełne.

Tu musimy zauważyć, że artyku­
lik żydowski jest obliczony na nai­
wność naiwnych studentów, którym 
się mówi: ,.Wv jesteście wykształ­
ceni, uczycie się ha seminarjach o 
fałszerstwie tekstów, (choć to nale­

ży  do wyjątków ) jesteście mądrzy, 
więc uwierzycie, nawet jesteście prze 
konani, że „Protokoły" to fałsz i 
t. d. Trzeba tylko było stwierdzić, że 
na któremś seminarjum (np, na se- 
minarjum prof. Taubenschlaga) udo­
wodniono „fałszerstwo" Protokołów, 
a już cała młodzież polska, uwierzy­
łaby, że cała historia z Protokołami, 
to robota „żydożerców".

Taka robota panowie żydzi jest 
grubemi sznurami zszywana. Polacy- 
studenci nie sa baranami. pędzonemi 
formułkami talmudu; oni maią swo- 
™ zdanie i prdstęp żydowski łatwo 
rozpoznają.

C u i
„Illustratione p0(j  wpły­

wem kardynała Pacelli‘ego wystąpiła 
w lutym br. - do rządu,
niemieckiego przeciwko uciskowi 
przechrztów.

Protest ten dał asumpt prasie do 
wycieczek przeciwko Kościołowi, 

przeciw mieszaniu się w sprawy pań­
stwa, gdzie paragraf aryjski jest 
stosowanym dla ochrony narodu, w 
walce o wyzwolenie się spod supre­
macji i zniszczenia.

Nieżyczliwe Rzymowi organy, pod­
niosły w sarkas!-^ '--">t- r !awach o- 
bronę żydostwa przez stolicę apostoł 
ską w  czasach, gdy społeczeństwa 
chcą. się wydobyć z ich dławiących 
szponów, gdy zapomina sie o zasz­
łych wypadkach w  Hi-
szpanji, Rosji i t. d.

Znaną jest przecie rzeczą, że ży­
dzi przechrzty tworzą główną pod­
stawę masonerji, zajmują w niej wy 
bitne stanowisko we wszystkich sto­

pniach. Znaną jest Kościołowi for­
muła wtajemniczenia Kawalera Kor- 
dasz (30 stopień) wygłaszana w 
przysiędze: „nogi moje deptały tja ­
ry  papieskie,,... zostałem kawalerem 
zwalczania cego od
Boga z rozkazu zakonu" —  zna Ko­
ściół słowa: „Deus Sanetus necam — 
necam Adonai" wygłaszane przy ucz­
cie oraz: „Phagał Koh!“ (on wszy­
stko zniszczy) przy zakończeniu . tej

satanicznej wieczerzy; znane są Ko­
ściołowi obrządki, rożokrzyżowców 
(19-ty stopień masonerji), gdzie 
obchodzą paschę żydowską wraz z 
wyszydzaniem ostatniej Wieczerzy 
Pańskiej.

Nie obcem jest również i zdanie 
żydowskiego historyka Groetza od­
noszące się do przechrztów: „zewnę­
trznie w y parli się żydostwa, lecz nie 
przestali obcować z braćmi; czynili 
to jednak skrycie i ostrożnie, nosząc 
ze wstrętem maskę chrześcijaństwa"; 
oraz jawne oświadczenie Sombarta: 
„nadejdzie czas, że świat przekona 
się się, iż żydzi dążą do zupełnie in­
nych celów jak z ich zachowania mo- 
żnaby sądzić"; — cele zaś te okre­
ślili w  17-tym protokole Mędrców Sy 
jonu w  1896 r .: „K iedy nadejdzie 
chwila ostatecznego zniszczenia dwo­
ru papieskiego, w on czas palce nie­
widzialnej ręki wskażą go; —  we­
drzemy się do wnętrza i nie opuści­
my go nie zniszczywszy uprzednio je­
go siły".

Już w 1912 r. na kongresie we 
Lwowie oświadczył jeden z rabinów: 
„głównym wrogiem żydów jest Ko­
ściół katolicki i dlatego całą naszą 
nienawiść skierowaliśmy przeciwko 
Kościołowi katolickiemu, jeżeli to się 
nam uda bogactwa jego i narody sta 
ną się zdobyczą Izraela".

Dziwnem jest przeto stanowisko 
„Illustratione Vaticana“ , zwłaszcza 
w czasie, gdy żydzi i ich awangarda 
— przechrzty chce poróżnić świat 
chrześcijański, gdy ruchy narodowe, 
a nie narodowościowe przychodzą do 
głosu, gdy „Gerechtigkeit" Ireny Ha 
rand zawodzi. Czyż nieznane są w 
Rzymie słowa Eazrjela Kalrenbocha 
przesłane jako korespondencja do 
„Hajnta" w 1931 r. (Nr. 103 z 5 ma 
j a ) : „nieprawdopodobne a jednak
prawdziwe, —  w  Toledo na Zaka- 

wadze żyd ogłasza wolność i koniec 
władzy kościelnej w Hiszpanji, na 
tem miejscu —  gdzie dawniej palono 
na stosie wiarołomnych przechrztów; 
Ferdynando Los - Rios pyszni się 
swoiemi przodkami żydowskiemi — 
on mason —  staje się ministrem 
sprawiedliwości; psycholog ja  zaś
masońska była taką, że przez spryt 
dzieci obejmowały wysokie stanowi­
ska a rodzice bezpiecznie czuli się ze 
swoją szkołą talmudyczną.

Jeżeli wśród świętych katolickich 
mogła zająć miejsce owa dziewczyna 
masońska nieopuszczająca żadnego 
nabożeństwa chrześcijańskiego i 

swojej wieczornej modlitwy żydow­
skiej," to tem łatwiej mogą zajmo­
wać masoni najwyższe miejsca w 
rządzie republikańskim, jak Alkala 
Zamorra prezydent i wielu wielu in­
nych".

Już w  Dentoronium powiedziano: 
„bacz i strzeż, by mieszkańcy kra­
ju, w którym mieszkasz nie zasiewa­
li zgorszenia wśród was, ale ty  masz 
burzyć ich ołtarze i zwalać bogów, 
świątynie obalać"; znane są wyrazy: 
bojs goim isach adojnoj" oraz „cii 
nojkume3 adonoj" na widok opusto­
szałych, zburzonych kościołów. Zna­
ne są werseły Getarat - Nedorym i 
M fesirat Medua uspakajające sumie­
nia z krzywoprzysięstwa, dające za­
dowolenie z wypełnienia obowiązku 
w najkrytyczniejszych, w  najtrud­

niejszych okolicznościach wtedy, gdy 
sun.ienie chrześcijanina nie znajdu­
je  żadnego punktu wyjścia, —  gdy 
żal i pokuta jest dla niego jedynem 
wejściem L . K.

Litwa dla Litwinów.
ŻYDZI U SU W AN I Z H AND LU , PREM YSŁU  I  SZKÓL RZĄDOW YCH. 

PR ZYG NĘ B IE N IE  I  B R A K  N AD ZIE J I.

Litwini propagują hasło „L itw a  nowy „Moment" podaje, że „nie 
dla Litwinów" i starają się je  reali- wprowadzono żadnych praw wyjąt- 
zować w  stosunku do żydów. Żargo- kowych dla żydów, jak to było w
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ŚWIĄTECZNE ZA KU PY I H M U J ,  U P O LAiCA CHUZEtCIJANINA
Rosji carskiej. Dzisiaj są rozumniej- biająco na żydów. Zamknięto żydom
si. Dla żydów istnieje rodzaj „usta­
wy ustnej" silniejszej od ustawy pi­
semnej". Według tej żydzi są usuwa­
n i z handlu, rzemiosła, przemysłu, 
urzędów, szkół rządowych it.p.

Ten stan rzeczy wpłynął przygnę-

dostęp do ziemi, którą masowo wy­
kupywali. Wydano ustawę, mocą któ 
rej prawo do nabycia ziemi ma ty l­
ko ten, kto się zajmował pracą na ro 
li, a tych wśród żydów dotąd nie by-' 
ło.

Tak Litwa — do niedawna stawia­
na za wzór wpływów żydowskich — 
dziś zwalcza niebezpieczeństwo ży­
dowskie. Lilipuci kraju wypowiedział 
żydostwu walkę.

ZYD  W ICEKRÓLEM  INDY.*. —  ŻYDZI W  PAR LAM E NC IE  I IZB IE  LORDÓW. — ZNACZEN IE  W A L K I

Na innem miejscu pisaliśmy (spra­
wa konstytucji Indvj) jak wielkie 
wpływy posiada żydostwo w polityce 
angielskiej. Jest to niewątpliwie na­
stępstwem tego, że żydzi zdobyli zau­
fanie dworu królewskiego i arysto­
kracji, a następnie różnych partyj 
politycznych, przy pomocy których 
zdobywali mandatu poselskie.

Zdobywszy zaufanie najwyższych, 
rządzących sfer — Anglji, żydzi po­
woli, nieznacznie dostawali się na wy 
sokie urzędy państwowe, a szczytem 
tego było, uzyskanie przez żyda Iza­
aka Rufusa nominacji na wicekróla 
olbrzymiego imperjum Indyj.

Wicekrólem Indvi bvł oczywiście 
nie jakiś Izaak Rufus, ale lord Rea­
ding, który w duszy na zawsze po­
został Izaakiem.

Zdobywanie zaufania przypada na 
okres XX wieku, kiedy to w  Anglji 
był modny prąd - ■—milatorski, dziś 
już zbankrutowany. Wtedy to wiele

M O SLE YA . 
„zasłużonych" rodzin żydowskich o- 
trzymało tytuły lordów. Z tytułem 
takim była połączona zmiana nazwi­
ska. Nie można było przecież mówić 
lord Rufus Izaak, lub lord Monta- 
gu; lepiej wygląda „po angielsku" 
lord Reading, czy lord Swathling.

Dlatego też kilkadziesiąt lat temu 
zaobserwować można było u żydów 
owczy pęd do tej krynicy, która ró­
żnych Berków i Jośków przeistacza­
ła na „aryjeżyków".

Dzisiejsza arystokracja angielska 
stoi pod wielkiemi wpływami żydo­
stwa. Koroną je j jest lord Reading 
(Rufus) lord Melchett (Mond), lord 
Rotschild i lord Swarthling (Mon- 

tag ). Pozatem znajduje się jeszcze 
dość pokaźna ilość lordów - żydów, 
ale o mniejszem znaczeniu. Wymie­
nieni żydowscy lordowie zasiadają 
w  Izbie Lordów, która poraź pier­
wszy od powstania obejmuje człon­
ków - żydów.

istnieje zwyczaj, że na otwarciu 
Izby Lordów, na którem jest obe­
cny król angielski odmawia się klę­
cząc „Ojcze nasz". Podczas gdy wszy 
scy klękają, żydzi stoją.... Jest to o- 
czywiście najlepszy sposób dla odró­
żnienia rasy.

Izba posłów nie jest też wolna od 
żydów. Stanowią oni tutaj dość wiel­
ką ilość, ale nie tworzą żydowskiego 
klubu; są przynależni do Labour 
Party (socjaliści) do liberalnej i kon 
serwatywnej. Ruch komunistyczny 
reprezentują wyłącznie żydzi.

W  tym stanie rzeczy nie można 
dziwić się, że i w Anglji przyjęły się 
hasła antyżydowskie: nie można na­
wet dziwić się dlatego, że na czele an 
tysemitów stanął właśnie arystokra­
ta lord Mosley. Jest on niejako przed 
stawicielem te j zażydzonej arysto­

kracji, która chce wywalczyć czy­
stość krwi... arystokratycznej.

 o:q :o-----
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Kłamstwa żydowskie o Palestynie
JAK

Niema chyba krain, na którymby 
można dobitniej wykazać kłamstwa 
żydowskie, jak Palestyna. Ten kraj 
marzeń żydowskich, ta „siedziba na­
rodowa" żydów, nie wygląda tak 
pięknie, jak ją  przedstawiają zapal­
ni reporterzy żydowscy i przygodni 
redaktorzy z Nalewek, którzy Pale­
styny nigdy nie widzieli. Jak poda­
waliśmy w jednym z poprzednich nu 
merów za żydow-skiem pismem — 

Palestyna wygląda gorzej, niż naj­
bardziej przeludniony kraj z miasta­
mi żydowskiemi w  Europie. Żydzi 

i tam wiodą pasorzytniczy żywot nie 
okazując tego —  szeroko reklamo­
wanego —  zapału do pracy na roli.

N ic dziwnego, wszak i to —  podo­
bnie jak cała historja żydów —  opie­
ra się kłamstwach. A le aby dać do­
wód tych kłamstw żydowskich przy- 
;oczymy fakty. Wiadomo, że do dziś 
inia cała żydowska prasa w  Polsce 
rozpisuje się na temat „braku rąk 
roboczych w Palestynie". Czytaliśmy 
na ten temat wielkie artykuły. „Brak 
rąk roboczych w Palestynie" it.p. Jak 
:o wygląda w  rzeczywistości?

Oto przypadkowo natknąłem na 
numer pisma żydowskiego z W ar­
szawy, które w tym samym nume­
rze wydrukowało dwa charaktery­
styczne artykuliki. W  jednym prze­
czytaliśmy skargę i  ubolewanie z te­
go powodu, że przy robotach publi­
cznych i przedsiębiorstwach rządo­
wych w  Palestynie zatrudniona jest 
.znikoma liczba żydów". Autor w y­
mienia następnie, że na kilkanaście 
tysięcy robotników - Arabów, pra­
cuje niewiele ponad 100 żydów i w 
konkluzji domaga się przyjęcia do 
pracy „conajmniej 50 proc. robotni­
ków żydów".

Na innej stronie tego pisma czy­
tamy (dosłowny tek s t):

„Wskutek dotkliwego braku rąk 
roboczych w  kolonji Pardess- Hana 
proklamowano w  te j kolonji, na czas 
od 24 marca do 1 kwietnia, zawie­
szenie wszelkich prac budowlanych i 
innych. Wszvscv robotnicy i starsi 
uczniowie skierowani zostali do pra­
cy na plantacjach. Rada kolonji w y­
stosowała do egzekutywy Agencji Ży 
iowskiej depeszę z prośbą o natych-

W Y G LA D A  PR AW D ZIW A PA L E S T Y N A ?
miastowe skierowanie do tej kolonji 
conajmniej 30 nowych robotników, 
gdyż w  przeciwnym razie wszystkim 
plantacjom grozi kompletna ruina".

A  więc w pierwszym wypadku ży­
dowskie pismo domaga się przyjęcia 
nowych robotników żydowskich i to 
w liczbie kilku tysięcy ( ! )  podczas 
gdy w  drugim stwierdza „dotkliwy 
brak sił roboczych". A  więc gdzie 
prawda ?

Prawdą jest, że żydzi garną się

do pracy w mieście, (biura, banki i 
t.p.) ale nie zostają  przyjęci! An­
glicy wolą Arabów, jako solidniej­
szych. Natomiast żyd nie będzie pra­
cował na roli, do której „brak rąk 
roboczych".

A  ponieważ w Palestynie nie mo­
żna pasorzytować, bo Arabowie nie 
pozwolą, więc stąd rozgrywa się tam 
nowa tragedia żydów, którą tuszu­
ją optymistyczne kłamliwe komu­
nikaty żydowskie.

Jak uwolniono Insulla?
Z Z A  K U LIS  SAD O W NICTW A W  U. S. A.

Sądy amerykańskie, a raczej sę- kiedy nie do paragrafów i prawa, a- 
dziowie znani są z tego, że posiadają le do własnych przekonań. Przykła- 
miękkie sumienia, że naginają je nie- dem tego choćby —  podany w poprze

dnim numerze —  wyrok żydowskie­
go sędziego Goldsteina, który swych 
współwyznawców uwolnił od winy i 
kary, aby nie „stawiać pod znakiem 
ząpytania" ich kar jery, choć popełni­
li zbrodnię gwałtu, za co przed są­
dem europejskim grozi kara do kil­
ku lat więzienia.

Znam inny wypadek, że morderca 
swojego kolegi (przypadkowo żyd 
zabił żyda) został skazany na doży­
wotnie więzienie. Ponieważ zachowu­
je  się w  więzieniu wzorowo, stara saę
0 wcześniejsze zwolnienie. Ale zaw­
sze, kiedy rozpoczyna się przesłucha­
nie, ojciec zamordowanego miljoner 
żydowski — wpływami swoich kapi­
tałów —  sprawia to. że morderca 
wraca do więzienia, aby powtórzyć 
swą prośbę i znów powrócić za kra­
ty. Podobno mściwy ojciec zamordo­
wanego wydał już miljon złotych na 
to, aby morderca jego syna nie opu­
ścił więzienia.

Nic więc dziwnego, że w  takich wa 
runkach uwolniono w  Ameryce jed­
nego z największych oszustów — ży­
da Samuela Insulla.

ja k  wiadomo —  insuii stanął pod 
zarzutem dokonania sztucznego ban­
kructwa, na czem zarouii podoono 
wielkie mii jony dolarów. (N ie mówi 
się o nędzy tych, co stracili swe wkła 
dy, aby wzbogacić żyda).. I  został 
ostatnio uwolniony. Proces wykazał 
jego.niewinność.... Czy tak było, zo­
baczymy. Bezpośrednio po dokonaniu 
bankructwa Insull zbiegł. Błąkał się 
po różnych krajach Europy, wędro­
wał po okrętach kryjąc się przed po­
licją, która go poszukiwała. Wreszcie 
został ujęty, odwieziony do Amery­
ki i tam w więzieniu czekał na roz­
prawę sądową.

A  teraz zapytujemy, czy człowiek 
niewinny, ktorego nawet spotka nie­
szczęście, że zbankrutuje, ucieka 
przed policją, kryje się by go nie od­
naleziono? Nie — napewno nie! Ra­
czej stara się udowodnić swą niewin­
ność. Tymczasem Insull uciekał, aż 
wreszcie powędrował za kraty. W te­
dy jego rodzina wzięła się do robo­
ty. Zwerbowano najlepszych adwo­
katów, zaprzątnięto się około sądów
1 proces wykazał... niewinność Insu­
lla.

Jak ta niewinność wygląda niech 
świadczy o tem fakt, że — jak poda­
je  jedna z amerykańskich gazet — 
proces Insulla kosztował 150 tysięcy 
dolarów! (sto piędziesiąt tysięcy do­
la rów !!!).

Czy przy tak zawrotnej sumie m o-. 
żna przegrać proces? W  Ameryce ni-

gdy ! . . . .Tak tedy 150 tysięcy dolarow unie­
winniło, wybieliło jednego z najwię- 
szych oszustówr ostatnich łat —  In­
sulla. Mgr.

Paryż (— ) Zagadnieniem tem za­
jął się Jan Guiraud w  artykule wstę­
pnym paryskiej „Croix“ , omawiając 
wydaną niedawno książkę A. G. Mi­
chera p.t. „L a  France sous 1‘ etrein- 
te maęonnique“  (Francja w okowach 
masonerji). Gdy ostatnio — pisze 
Guiraud — stało się wiadomem, że 
w Pałacu Burbońskim pod nazwą 
„Związek obrony laicyzmu" utworzy­
ła się regularna loża masońska, li­
cząca 220 członków, wiadomość ta 
tu i ówdzie wywołała wielkie zdu­
mienie. K to jednak wie, w  jaki spo-

MIODOSYTNIA 
KAZ. ROBACKIEGO

ZAŁO ZO N A -  W  ROKU 184! 
poleca wszelkie miody tak do picia 
jak i lecznicze, od najstarszych
Kraków, Sławkowska 26.

sób masonerja od całych dziesięcio­
leci wiada parlamentyzmem francu­
skim, ten nie mógł się znów tak bar­
dzo zdziwić tym faktem. Wiele spra­
wozdań o rezolucjach , konwentów wol 
nomularskich dowodzi z całą z resz­
tą pożądaną wyrazistością, że loże u- 
ważają parlamentaryzm francuski, 
którego bardziej na lewo zorjentowa- 
ne grupy są całkowicie w  ich rękach, 
za skuteczne i niezbywalne narzędzie 
realizacji swego programu. Np. u- 
chwala konwentu masońskiego z 
1928 r. mówi: „Jeżeli dany brat zo­
stanie wybrany, ma on naturalny o- 
bowiązek pamiętać, że jest wolnorrm- 
larzem i że musi postępować, jak 
wolnomularz". Uchwała konwentu z 
roku 1929 brzmi jeszcze wyraźniej: 
„Jeżeli wolnomularz zostaje przyjęty 
do loży, wówczas składa przysięgę. '  •■'{‘Yt zostaje deputowanym, to jest 
odpowiedziałov nietylko wobec swo­
ich wvborców. ale również wobec 
ni>s“ . A  że nosłowio - masoni więcej

m a s o H e i i i .
troszczą się o odpowiedzialność wo­
bec swoich wolnomularskich prze­
łożonych niż o odpowiedzialność wo­
bec wyborców, to przyznał bez ogró­
dek w  1927 roku mason Gaston Vi- 
dal, który sam był deputowanym ra­
dykalnym: Każdy deputowany musi 
być najpierw i przedewszystkiem 
wolnomularzem! Ponieważ jednak z 
tego lub innego powodu wydawało 
się, że posłowie masońscy lekceważą 
sobie rozkazy swoich lóż, więc kon­
went z 1927 r. zażądał utworzenia 
z 15 osób składającej się komisji 
nadzorczej, której zadaniem miała 
być stała kontrola nad postępowa­
niem i głosowaniem parlamentarzy­
stów masońskich. Jeżeli dane głoso­
wanie wypada tak, jak tego sobie ży­
czy masonerja. wówczas ze strony 
lóż nie szczędzi się pochwał; w  prze­
ciwnym razie na głowy niekarnych 
braci sypią się surowe upomnienia, 
a nie brak też odpowiednich pogró­
żek. Gdy np. w  1930 roku niektórzy
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z deputowanych masońskich głosowa 
li za projektem ustawy, który ze­
zwalał na otwarcie nowicjatów zgro­
madzeń misyjnych we Francji, nie­
posłusznym braciom powiedziano wy 
raźnie, że muszą zdecydować się albo 
na stronę wyborców, albo na stro­
nę masonerji.

Kończąc swoje uwagi Guiraud za­
znacza: Czy wobec takich faktów 
można mówić o „suwerenności ludu", 
której organami wykonawczemi są 
rzekomo posłowie? Czy nie trzeba 
raczej powiedzieć, że ta „suweren­
ność ludu" jest tylko parawanem, z 
poza którego tajna organizacja ma­
sonerji dyktuje swoje prawa deputo­
wanym i członkom rządu?

K R O N IK A
KW IECIEŃ.

7 Niedziela: Epifanji
8 Poniedz.: Amancjusza b.
9 Wtorek: Marji Kleofas.

10 Środa: Ezechiela p.
11 Czwartek: Leona I  p. i D. K.
12 Piątek: Juljusza
13 Sobota: Hermenegilda
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ączki ślubne, Zegarki szwajcar­
skie, zegary z dzwonowym głosem, 
wyroby ze srebra i platery, nagrody 
sportowe, sprzedaje po znacznie zniżo­
nych cenach JÓZEF CYANK IE - 

KRAKÓW , SŁAW KO W SKA  ̂
telefon 15-651.

Kupuje złoto, srebro, brylanty. W y­
kupuje kartki zastawnicze i płaci naj­
wyższą wartość.

Czy wiecie, ...
... że jedną z ulic brazylijskiego 

miasta Porto Alegro nazwano „Ave- 
nida Polonia"?

... że znany wynalazca Dunikowski 
produkujący złoto z ziemi oddał swój 
■wynalazek Francji? Że w najbliższym 
czasie ma wyprodukować złota za 75 
miljonów franków?

... że projektowana zmiana pisowni 
polskiej ma być zaniechana?

18.329 ZllSÓW WMiSIOMlIl l P0lS'iii 
w 1934 i.

Według statystyki oficjalnej w  ro­
ku 1934 wyemigrowało do Palesty­
ny 42.590 żydów (W  1933 r. — 30. 
327). Jeśli idzie o kraje, to na pier- 
wszem miejscu, pod względem nasi­
lenia emigracyjnego, stanęła Polska. 

Z Polski wyemigrowało w roku ub.
18.329 żydów; następnie idą Niemcy 
z 7.010, Rumunja —  1751, Grecja —
1.504, Jemen —  1307, U. S. A. — 
1023, L itw a —  900, Łotwa —  886, 
Austrja —  720, Czechosłowacja — 
706, Rosja — 578, Turcja — 343, 
Bułgarja — 212, W ęgry —  194, An- 
glja 153. Poniżej liczby 100 objęły 
państwa: Francja, Belgja, Kanada, 
Gdańsk, Egipt, Szwajcar ja, Argen­
tyna, Meksyk, Brazylja, Estonja it.d. 
Nawet z Norwegji, Chin i Panamy 
emigrowało 8 żydów. Pozatem przy­
było 364 imigrantów bezpaństwo­
wych i pozostało blisko 5 tysięcy tu­
rystów.

Fałszują pieniądze.
Swojego czasu grasowała na te­

renie Lublina, Warszawy i Chełmna 
wielka szajka fałszerzy pieniędzy, 
na której czele stali żydzi Josek Kohn 
Sruł Fronk i Metz Weinberg. Po w y­
kryciu oskarżeni stanęli przed sądem, 
który oskarżonych skazał: Joska Ko- 
hna na 8 lat więzienia, Srula Fronka 
na 7 lat, a Weinberga na 6 lat.

A  więc nowe pole „działalności" ży 
dów w Polsce: fałszerstwo pieniędzy. 
Oczywiście „fabrykanci" żydowscy 
użyli do kolportowania pieniędzy 
chrześcijan, którzy też zostali skaza 
ni na więzienie, a tylko jeden z nich 
uwolniony. Tak chrześcijanie za mar 
» e  wynagrodzenie są wykorzystywa­
ni dla celówr żydowskich.

Polkom z imienia.
Jakże oddawać niewiasty wam cześć,
kiedy to spieszno trud, pracę wam nieść
i pieniądz wszelki w  żydów tylko sklep,
gdy braciom waszym brakuje na chleb,
gdy zawołanie przebiega wszerz i wzdłuż
„w  chrześcijan dziś rece grosz wszelki swój złóż
 by nie ginęli już nasi rodacy
głodni szukając zarobku i pracy;"
—  gdy mąż, czy syn.... czy ojciec sam 
robotnik, chłop.... czy z miasta pan
o bią napróżno kołacze,
— gdy rwią i  szarpią.... niem.... rozpacze.

Jakże wam chwałę oddawać i cześć?
 kiedy bo w smutną przyszłość chcecie wieść
—  w  koszmarnym serca i umysłu śnie 
....na dalsze ciężkie bytu nasze dnie — , 
niebaczne, —  na trwogę brzmiący wokół głos,
....na dzieci jak i kraju.... przyszły los, 
głuche na zawołanie. .. serca, dusz
— „wysiłek woli — uczuciem sw'em wzmóż".

 Tak bo wam spieszno pieniądz żydom nieść.
—  Gdzie godność wasza i gdzie wasza cześć? 
z goryczą serca, z żalem mówię wam
....nie tą  to drogą —  podążać nam.

Zbudź się więc serce! —  duszo niewiast.... zbudź
myśli i wolę... w  czyn zamieniaj —  trud! El

Przez prasę żydowską.

Przedsięwzięta ostatnio akcja za 
zniesieniem uboju rytualnego w Pol­
sce nie podoba się żydom, którzy 
pragną ciągnąć z tego miljonowe do­
chody. Aby zdezorjentować społe­
czeństwo polskie żydowski „Nasz 
Przegląd" w  artykule „Pod maską 
humanitaryzmu" twierdzi, że doma­
ganie się zniesienia uboju rytualne­
go jest akcją „żydożerców", którzy 
z humanitaryzmem nic wspólnego 
nie mają:

—  Jest tedy rzeczą nad wyraz 
smutną, że Tow. Opieki nad Zwie­
rzętami dało się użyć za narzę­
dzie notorycznych żydożerców, 
którzy nic wspólnego z humani­
taryzmem nie maią. Ze stroną te­
ologiczną tej snrawy można się 
załatwić krótko. Jest powszechnie 
przyjętym zwyczajem, że przepi­
sy pewnego wyznania komentu­
ją jego duchowni przedstawiciele.

m a s h ą  obłudy.
Nie można więc się dziwić, że od­
łam bogobojny ludności żydow­
skiej zapatruje się na rytuał we­
dług poglądu duszpasterzy wła­
snych a nie odmiennego wyzna­
nia. —  i <£ ;

Należy podkreśbć bezczelność ży­
da, który ks. dr. Trzeciaka śmie na­
zwać żydożercą. A le  to do czasu. 
Tymczasem stwierzić trzeba, że ży­
dowski pismak unika rzeczowej dy­
skusji na temat, czy ubój nierytu- 
alny jest mniej bolesny; a przecież o 
to chodzi, aby po barbarzyńsku nie 
torturować zwięrzat, co czynią żydzi 
bijąc zwierzęta rytualnie.

Obłudnie chce niecny żydowina od­
wrócić uwagę od barbarzyńskiego u- 
boju żydów, a skierować ja na ludzi 
radząc znieść Tow. Ochrony Zwierząt 
a założyć Tow. Ochrony ludzi. (Chy­
ba żydów).

Odezwał sie Thon..
„Bohater" ostatniej debaty kon­

stytucyjnej rebe Thon spostrzegł, że 
swem stanowiskiem wobec konstytu­
cji mógł wiele złego wyrządzić swym 
swym współwyznawcom w  Polsce i... 
opamiętał się. Po tem opamiętaniu 
przyszła kolej na wypowiedzenie się. 
Rebe odezwał się w  „Nowym  Dzienni 
ku“ , ale zmienił zupełnie ton i zape­
wnił rząd, że on i żydzi (czy to  wszy­
stko jedno.?) są „przywiązani" do 

Polski:
— Nas bardzo a bardzo obcho­

dzi, jak „Polacy" chcą się rzą­
dzić. My pretendujemy do pełne­
go udziału w zarządzie tego pań­
stwa. do którego iesteśmy tak

głęboko przywiązani, a z  którem 
jesteśmy tak nierozerwalnie od 
blisko tysiąclecia związani. — 

Nam nie potrzeba tego „przywią­
zania" żydów, ani przyjaźni „tysiąc­
letniej". O udziale w rządzie niech 
p. rebe nawet nie marzy, bo przyj­
dzie czas, że będzie musiał trochę 
stonować i wyruszyć do „Palestyny". 
Ta „tysiącletnia przyjaźń to tak nie 
jest „tysiącletnia". Od Kazimierza 
do dziś upłynęło dopiero niewiele po­
nad 500 lat. A  jak wyglądało to przy­
wiązanie? Tak jak stanowisko p. Tho 
na wobec... konstytucji. 

Nieszczęśliwie odezwał się p. Thon!

Ziemia Ameryki przechodzi w ich ręce
NO W E N IEBEZPIECZEŃSTW O D L  A  A M ERYK I.

mi przez żydów stanów  nowe wiel­
kie niebezpieczeństwo Ameryki. Gdy 
płody rolne zostaną zmonopolizowa­
ne na wzór przemysłu, Ameryce gro­
zi zagłada. Żydzi zniszczyli życie go­
spodarcze miast, teraz rzucają się na 
ziemię i farmy, aby po wyciągnięciu 
z niej największych bogactw, skazać 
na śmierć tych, którzy z niej żyją.

N. Jork (— ) W  tych dniach od­
była się w  N. Jorku konferencja ży ­
dowskiego Towarzystwa Rolnego w 
Ameryce. Sprawozdanie złożył dyre­
ktor towarzystwa G. Davidsolm, w 
którem stwierdził, że pomimo kry­
zysu rolnicy żydowscy utrzymują się 
na roli. W  ostatnich latach osiadło 
na roli Stanów Zjed. 17 tysięcy ży­
dów', oraz 1.350 farmerów z większe- 
mi kapitałami.

To parcie na rolę i zdobywanie zie

Oo wiezienia zimiait do... Palestyny
Łódź (c .) —  Żydzi wyjeżdżający 

Palestyny chwytają się rozmaitych 
sposobów naciągania ludzi. Do takich 
należy i żyd łódzki Chaim Romano- 
wicz, który przed wyjazdem do Pa- 
lestynyn spieniężył swój majątek, a 
nadto pozaciągał wielkie zobowiąza­
nia pieniężne, wystawiając na nie fał 
szywe weksle. Suma wystawionych 
weksli była dość znaczna. Chaim Ro- 
manowicz cieszył się, że z większym 
majątkiem przybędzie do ziemi obie­
canej, tymczasem... sprawa wyszła 
na jaw  i urząd śledczy odprowadził 
Chaima do aresztu, zabierając jego 
paszport do Palestyny.

 :ooo :— —>

Rabin na balu.. 
kostiumowym.

Ziirich („m ann") — Oto, co prze­
czytałem w „Jiidische Pressszentrale 
Ziirich" (19. I. 1935) charakteryzu­
jące żydów: „Bal kostjumowy —  26 
stycznia 1935 — Kadimah Baur en 
Ville —  Motto: Jedna noc w dzielni­
cy portowej Marsylji. Artystyczne 
dekoracje — Program: Konkurs — 
Rasowa orkiestra —  Koszerny bu­
fe t pod nadzorem rabina dra Leo- 
wensteina".

A  więc: rabin —  „duchowna" o- 
soba pozwala, aby jego, jako biorą­
cego udział w  balu kostjumowym o- 
głoszono na programie, który nosi 
wiele mówiące motto: „N oc w  dziel­
nicy portowej Marsylji". Żydzi w  tem 
nic takiego nie widzą, wprost prze­
ciwnie zdaje się im, że wszystko jest 
w  najlepszym porządku.

Bal kostjumowy i udział... rabina!.
 o: o :  o-----

N a  bulwarach w Paryżu wszy­
stkie midinetki 

Chrupią chciwie z rozkoszą pol- 
[skie Antonetki"

Bo pierniki te mają prócz in­
nych tę cnotę .

Ze Ojczyzną ich Kraków
Sławkowska RO TH E  
 o :o :o — —

jtf KRAJU
' N A  OSTATNIEJ "S E S jT  SEJMU 
odrzucono sprzeciw posła Strońskie- 
go, który zakwestjonował uchwalenie 
nowej konstytucji, za którą nie pa­
dło 2/3 głosów.

NOW E PO LSKIE  KONTRTOR- 
PEDOWCE będą wybudowane w An- 
giji-

PO LICJA AR E SZTO W AŁA  Szmu- 
la Dawida Chacyka, który podając 
się za doktora f ilo w fij j uchodźcę z 
Niemiec naciąga! na kwoty pieniężne 
naiwnych żydów na Wołyniu.

MORDERCĘ KS. CHMUROWI- 
CZA, wspólnika Maczugi Janusza Ja­
na stracono w  Rzeszowie.

STRASZNY W YPA D E K  wydarzył 
się w Tarnowie. Oto pozbawiony pra­
cy Stanisław Pypeć zamordował pię­
cioro swoich dzieci w  wieku od lat 
2 do 8.

MAJOR 10 P.A.C. w  Przemyślu 
B!umski popełnił samobójstwo.

KOM UNISTKĘ ŻYDOW SKĄ Ra­
chelę Kleiner skazał sąd przemyski 
na 10 lat więzienia.

W  DROHOBYCZU aresztowano 
międzynarodowego hochsztaplera A- 
rona Saricia, który ma za sobą bo­
gatą przeszłość kryminalną i szereg 
zbrodni, za które odpowie przed są­
dem.

KO M UNISTA ŻYDOW SKI Szla-
ma Gdański z Włocławka, skazany 
trzykrotnie za komunizm na 8 lat wię 
zienia, został ułaskawiony.

W  TAUROGACH doszło do rozru­
chów antyżydowskich, w  czasie któ­
rych manifestanci powybijali szyby 
w  pięciu synagogach, jakie jeszcze i- 
stnieją na tamtejszym terenie.

ŚMIERĆ PRZEZ O PAR ZE N IE  po­
nieśli dwaj mężczyźni w  Kcyni, któ­
rzy  wpadli do olbrzymiego kotła z 
gotującą się wodą.



„ P O L S K A  K A R T A "
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Wojownicy „Jetiuda" szaleją w Krakowie !
CZAS UKRÓCIĆ SAMOW OLĘ ŻYDOW SKICH W YROSTKÓW  N A  K A Z IM IE R Z U !

MA SWIECIE
STREICHER największy antyse­

mita świata przybywa do Gdańska. 
N a  żydów gdańskich padł strach.

SĄD Y N IE M IE C K IE  w  Berlinie i 
Bayreuth rozpatrzą niedługo skargi 
„polskich obywateli" (żydów) którzy 
domagają się odszkodowania od rzą­
du niemieckiego, za wysiedlenie. Je­
den z nich Nojach Adler jest rozczu­
lający: domaga się odszkodowania
aa... strach przed śmiericą.

W  KŁAJPE D ZIE  zakończy! się 
proces przeciw niemieckim nar.-sacj., 
z  których sąd 4-ch skazał na karę 
śmierci. Wyrok wywołał zrozumiałą 
sensację.

SO W IETY utworzyły nowy obwód 
żydowski na Krymie. Czyżby odsepa­
rowanie od żydów?

V A N  ZEE LA N D  utworzył naro­
dowy rząd belgijski.

SKŁAD  AM UNICJI wyleciał w 
powietrze pod Białogrodem. K ilka o- 
sób poniosło śmierć.

K A M PA N JA  zbiorowa w Anglji 
na rzecz żydów z Polski została.... 
odroczona. Jakoś niebardzo spieszą z 
pomocą żydom w  Polsce.

7 ŻYDÓW rozpoczęło głodówkę w 
Jerozolimie. Prasa żydowska oczy­

wiście podała, że są to żydzi pol­
scy".

W  POŻARZE D R APAC ZA  chmur 
w Chicago zginęło 6 osób, a kilka­
dziesiąt odniosło rany.

OMNIBUS z pasażerami wpadł pod 
pociąg pod Roi de Janeiro. 7 osób 
zostało zabitych, 20 rannych.

Uwagi i  u .
■

Za dni niewiele obchodzić będzie­
my radosne święto Zmartwychwsta­
nia. Dzwony całej Polski i świata u- 
derzą w  tę radosną godzinę oznaj­
miając światu zwycięstwo Prawdy.

Jeszcze kilkanaście dni dzieli nas 
od drugich radosnych świąt w  roku. 
Okres ten, nie może przejść bezczyn­
nie. Specjalnie w  tych dniach musi­
my zwracać uwagę na to, aby nasze 
zapotrzebowania nie zaspakajać w 
sklepach żydowskich, ale poprzeć Po­
laków' - chrześcijan.

Już same względy religijne powin­
ny wpłynąć na to, aby chrześcijanie 
nie czynili zakupów na „święcone" u 
tych, którzy Chrystusa na śmierć 
skazali. Należy zdać .sobie sprawę z 
tego, jak wielką pogardę musi oka­
zywać żyd temu, który stół wielka­
nocny zastawi święconem zakupio- 
nem u żyda. a pokropionem wodą 
święconą. N ie pozwólmy naigrawać 
się żydom z naszej religji, naszych 
przekonań, a przez bezwzględny boj­
kot okażmy im  swą wartość.

Polacy! Niech w  tvm okresie świą 
tecznym i zawsze Wasza noga nie 
postanie nigdy w sklepie żydowskim. 
Pamiętajcie, że przyszłość Polski za­
leży od tego, co W y zadecydujecie. 
Jeśli pieniądze ciężko zapracowane 
odniesi''-' ' ’ !“ !) żydowski, W'a- 

sze dzieci nie beda miały polskiego 
kawałka chleba i staną sie niewolni­
kami żydów.

Każdy *PoM'p to chłop i robo­
tnik, czy urzędnik —  powinien zro- 
mieć, że jego obowiązkiem jest two­
rzenie a nie niszczenie P ilsk i!

TMfi ć—iota kupujcie ty lko i tylko 
u Polaków - chrześcijan, popierajcie 
swoich braci, a oni Wam dopomogą.

A le i kupcy nie powinni zapomi­
nać, że ich obowiązkiem jest ogła­
szać się w' czysto polskich, chrześci­
jańskich pism och a nie w  żydowskich 
i pseudo polskich.

Pamięta jm " ‘ ' łem naszem 
powinno być w tym  okresie i zawsze:

W SZYSTKO D LA  PO LAKÓ W  - 
CHRZEŚCIJAN I  POLSKI.

Tylko wtedy zrealizujemy ideę No­
w ej mocarnej Polski.
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Bardzo niepokojące objawy rozzu­
chwalenia żydów w KraKowie, spe­
cjalnie w  dzielnicy żydowskiej —  Ka­
zimierz, dochodzą już do tego, że te- 
roryzują tamtejszych mieszkańców 
chrześcijan, grożąc już nie pobiciem, 
a wprost zabiciem człowieka. Cieka­
wym jest fakt, że młodzież żydow­
ska zorganizowana w rozmaitych, sto 
warzyszeniach żydowskich przoduje 
w  złośliwych wybrykach. Takie np. 
stowarzyszenie młodzieży żydowskiej 
„Jehuda", grupujące bardzo poważną 
ilość, bo kilkuset członków, nie potrą 
fi nawet własnego lokalu opuścić bez 
awantur. N iedalej jak w  sobotę 23 
marca b.r. w  nocy miało miejsce na­
stępujące zajście, charakteryzujące 
dosadnio rozzuchwalenie wyrostków 
żydowskich z towarzystwa „Jeduda".

Oto wychodzący z lokalu stowarzy 
szenia członkowie, pobili dotkliwie do 
zorcę domu przy ul, św. Sebastjani. 
18, ponieważ „odważył" się wojowni­
czym młodzieńcom upomnieć o zapła­
tę za otwarcie bramy po północy. Na 
upominającego sie o pieniądze dozor­
cę, rzuciło się kilkunastu żydów, po­
waliło go na ziemię i pięściami, oraz 
nogami „ukarali" go na miejscu za 
to, że śmiał upominać się o swoje.

Pvtam y sie. ezv żydzi maja u nas 
iuż 'tv le  „swobody", że zrywają goja 
w  nocy z łóżka, każac sobie otwierać

Gdynia ( j„b .) —  Najazd żydów na 
Pomorze a Gaynię w  szczególności, 
datuje się od chwili, kiedy krwią pol­
ską wzniesiono tam wspaniały, jeden 
z  największych portów Europy, kie­
dy Polacy zagospodarowali niegdyś 
puste wybrzeże.

Wtedy, gdy z piachów i  ugorów 
wyrastały monumentalne budowle, 
gdy trudem polskiego pracownika 
powstawałay tu miasta i miasteczka 
—  żydów nie było. Dziś pchają się 
by żerować, by zniszczyć to, co bu­
dowały polskie ręce długie lata, by 
zagarnąć wszystko, co polskie.

Napór żydów do Gdyni przybiera 
na sile. Jeszcze lat temu kilka żyda 
nie widziało się tutaj wcale. Dziś na 
ulicach spostrzec można „charakte­
rystyczne" twarze i „oryginalny" 

akcent, lub znienawidzony akcent. 
Handel do niedawna polski, bez do­
mieszki żydowskiej z każdym dniem 
staje się bardziej żydowski. Sklepy 
żydowskie rosną... Żydzi zdobywają 
coraz to nowe placówki, atakują naj­
piękniejsze ulice.

Ostatnio rzucili się. na Gdynię aby 
opanować zupełnie handel pomarańcz 
i narzucić konsumentom takie ceny, 
jakie im się podobały. Tak zrobiono.. 
A  m y„ a raczej rząd nie przeciwsta­
wił się pasorzytniczym żądaniom ży­
dów, przeciwnie... uznał je.

Ponieważ żydzi ci zwykle przyjeż­
dżali tu z Warszawy. Śląska, czy 
Krakowa —  spostrzegli, że lepszy bę­
dzie interes, gdy zamieszkają „na 
miejscu". Z tym rokiem ataki na Gdv 
nie wzmogły się. Żydzi osiedlają się 
masowo. Część społeczeństwa broni 
się. Poznano jakie skutki dał prze­
rost żydów w  Małopolsce, która dziś 
jęczy pod jarzmem żvdowskiem. co 
stało sie ze Śląskiem i t. p. Ci bro­
nią port. polski przed naiwiekszem 
nieszczęściem: ale sa tacy, którzy u- 
łatyóaia żydom zdobywanie Gdyni. 
którzv —  niejednokrotnie może nie 
zdając sobie sprawy —  oddaia pol­
ski" miasto, nerłe Bałtyku na, łun dra 
pieżeów, skazując tysiące Polaków na

bramę, a płacąc pięściami, przekleń­
stwem i nogą?

Pytamy się, czy żydzi nie podlega­
ją obowiązującym nas wszystkich 
przepisom o przestrzeganiu spokoju 
publicznego i czy w Krakowie zechcą 
w  końcu zrozumieć, że goje w  Polsce 
mają prawo czuć się przynajmnie tak 
dobrze, jak oni?

Pytamy się, czy zainteresowane 
władze przykrócą w  końcu swawolę 
żydów, którzy nie wiedzą czy też nie

Jeden z naszych czytelników z Ka­
towic skarży się na stosunki panu­
jące na tamtejszym dworcu. Niema 
tam miejsca gdzieby nie było han­
dlarzy żydowskich oferujących nie- 
hygjenicznie wypieczone pieczywo, 
pomarańcze i inne artykuły spożyw­
cze.

Ponadto żydzi ci w  bezczelny spo­
sób zaczepiają każdego z pasażerów 
wmawia«ac im swó.i brudny towar, 
co spotyka sie nawet z aprobatą u- 
rzędników koleiowych.

Ma interwencie npsrego czytelnika

wyzysk żydowski. Biada tym, którzy 
starą ojcowską ziemię oddają w rę­
ce żydowskie. Ci, v  świadomie 
ułatwiają żydom zdobywanie będą 
ciężko odpowiadać przed potomno­
ścią, która ich czyny osądzi jako 
zbrodnię wobeć narodu polskiego.

Ostatnio mamy do zanotowania 
dwa wypadki, że Polacy sprzedali 
parcele żydom. Do nich należą: pp. 
Jan Donimirski i Szczęsnv Skarżyń­
ski z Łysomic, którzy sprzedali par­
cele żydom Naftolow i Pomerancowi 
i Schenklowej i pobrali od nich 23 
tysiące zł. Ten godny napiętnowania 
czyn, zasługuje np. jak największą 
karę, zwłaszcza dlatego, że wspom­
niani rodowici P ow o łan ie  sprze'*"’ ! 
drugą parcelę żvdnm Aronowi Esk- 
reizowi i Racheli wjrszner.

Oto stanowisko tyrh Polaków, któ

Montreal ( — )  Pewna liczba żydów 
skierowała się tu z zbiorową skargą 
do sądu. Żydzi nie mogli się z tem 
pogodzić, że kanadyjskie towarzy­
stwa ubezpieczeń od ognia, kategory ­
cznie odrzuciły propozycję żydów za­
warcia wspólnej spółki asekuracyjnej 
od ognia i powodzi. Sąd odrzucił 
skargę żydów z następującem umo­
tywowaniem: ..Nie można żądać od 
towarzystw ubezpieczeń, aby przyję­
ły  propozycję żydów. Sąd doszedł do 
przekonania, że wypłaty asekuracyj­
ne były wydawane przeważnie ży­
dom, i wskutek tego połączenie ży­
dów z kanadyjskiemi towarzystwa-

chcą wiedzieć, że polski obywatel nie 
pozwoli się kopać rozszalałym wyro­
stkom „Jehudy" i  że je j smarkatym 
członkom nie wolno przeganiać w no 
cy dozorcy, skoro nie chcą wiedzie o 
tem, że za otwarcie bramy należy się 
opłata ustalona przez odpowiednie 
władze, co nawet oni muszą respekto­
wać.

Sądzimy, że odpowiednie czynniki 
położą kres samowoli żydowskiej.
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w sprawie tych żydowskich handla­
rzy, dyżurujący urzędnik nie odpo­
wiedział wcale. Zaznaczyć 'wypada, 
że handel ten jest nielegalny. Upra­
wiają go żydzi obcy, napływowi 
stwarzając na dwarcu niemiłą sytu­
ację zwłaszcza dla cudzoziemców.

Spodziewamy się, że odpowiednie 
czynniki zajmą się tym  opłakanym 
stanem na dworcu katowickim, a nie 
pożądanych handlarzy żydowskich 
usuną, ohciażaiac ich grzywnami, za 
niedozwolony handel.

rzy słusznie im ia mia­
no zdrajców. Bo zdradą jest —  gdy 
społeczeństwo estafnir- ysiłkiem 
broni się przed naporem żydów — 
sprzedawać ziemie nasze obcym przy 
byszom. Czyn ten jest godnym na­
piętnowania. My Pomorzanie pamię­
tać będziemy o tych, którzy się sta­
li sprzedawczykami ziemi polskiej, 
którzy ułatwili żydom zdobywanie 
tak drogiego dla Polski skrawku w y­
brzeża.

Dlatego wspólnie wytężmy swe si­
ły, aby do ostatka bronić naszych 
siedzib, naszej ziemi. W ytrwajm y na 
naszej placówce, a Pomorza nie od­
damy na łup obcych przybyszów.

Pomorzanie! brońmy sie przed za­
lewem żydowskim! Brońmy sie przed 
nieszczęściem.

mi nie przedstawia żadnego intere­
su, a tylko szkodę".

Czy można bardziej ujemny wy­
rok wydać o żydowskim narodzie pa- 
sorzytów?

PR A C O W N IA  SZKLARSKA 

P I ­
RO M ANA KW IATKOW SKIEGO

obecnie H. Wątrobowej, —  KRAKÓ W  

ul. Szewska 9, wejście Jagiellońska 6.
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Nabywają ziemią w Gdyni
PO LA C Y  JA N  DONIM IRSKI I  SZCZĘSNY SKARŻYŃ SK I SPRZED AJĄ PAR CE LE  ŻYDOM. —  GODNE 
N A P IĘ TN O W A N IA . —  W YB RZEŻE  PO LSKIE  PRZECHODZI W  OBCE RĘCE. —  O R A TU N E K  D LA

GDYNI.

Bura lolń w Miiil alw
pokutnymi handlarzami żyd.

O INTERW ENCJĘ PO W O ŁANYCH  CZYNNIKÓW .

OG R O D  J O Z E F! T O W
Kraków, ul. Karmelicka 66. Telef. 101-12.

poleca na sezon wiosenny: 
róże pienne i krzaczaste, krzewy ozdobne i owocowe, rozsady warzywne 
i kwiatowe, jakoteż rośliny doniczkowe kwitnące i liściaste oraz bukiety, 

wiązanki i wieńce.

zweicza in izn i znomiie.
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„Żydzi to kłamcy i pijawKi krwiożercze. 
Żaden naród cndwszy i m&ciwszy nte żył dotąd pod słońcem, niż ten, który uważa

siebie za naród w/orany“ ■A. LUTiR

t U l  H E! ijflÓW.
Podczas gdy do nas napływa da­

lej nowa fala żydów, w  Niemczech 
cyfra ich maleje z każdym dniem.

W  jednym z ostatnich numerów 
„W irtschaft und Statistik" ukazała 
się rozprawa p.t.: „Żydzi w Niem­
czech w latach 1816 —  1933“ . W  r. 
1933 liczba żydów w  Niemczech w y­
nosiła 499.682 czyli 0,77 proc. ogó­
łu zaludnienia Rzeszy. W  wielkich 
miastach mieszkało 354 tys. czyli 
70 proc. wszystkich żydów, z tego 
w  sześciu największych miastach — 
50 procent. Od roku 1925 do 1933 
ludność żydowiska zmniejszyła się o
11.5 procent. Spadek ludności żydów 
skiej w wielkich miastach rozpoczął' 
się jeszcze w  pierwszej połowie ub. 
stulecia. W  r. 1933 odsetek żydów 
w  tych miastach wyrażał się cyfrą 
1,8 procent ogółu zaludnienia tych 
miast, podczas gdy w r. 1871 sto­
sunek ten był dwa razy większy. Od­
setek ludności żydowskiej wśród o- 
gółu zaludnienia wielkich mwst iest

Surowe represje na nielegalnych i- 
migrantów nie podobają się przede- 
wszystkiem żydom, którzy przemy­
cali swoich współwyznawców do zie­
mi „obiecanej". Ale nietylko to nie 
podoba się żydom. „Niektóre prakty 
ki rządu palestyńskiego wobec ży­
dów —  pisze prasa żydowska —  chcą 
cych powrócić do swego ,,Home‘u“ , 
wywierają wrażenie złośliwych ka­

wałów, o co przecież nie chce się po­
sądzać narodu o tak wysokiej kultu­
rze, jakim jest naród angielski. N ie­
stety jednak postępowanie rządu pa- 
lestyńskiego często jest dla nas nie­
zrozumiałe, dziwne, obraża naszą go­
dność narodową i ludzką i niewątpli­
wie szkodzi mandatowi. Na jeden z 
takich momentów, który obraża na- 
nasza godność, a imieniu, wielkiego 
narodu angielskiego sławy nie przy-

ale w... ino.
największy w Frankfurcie i jeszcze 
obecnie wynosi 4,7 procent, aczkol­
wiek w  1925 r. sięgał 6,3 procent. 
Największe skupienie żydowskie w 
mniejszych miastach występują w 
prowincjach Hessen-Nassau i Hesji. 
Gęstość ludności żydowskiej najwię­
kszą jest w najstarszych gminach 
żydowskich nad Renem i  Menem. W  
Dolnej Frankonji większość żydów 
rozsypana jest po bardzo drobnych 
gminach. W  wielu innych miejscowo 
ściach o charakterze małych mia­
steczek gminy żydowskie są w  sta­
nie zaniku.

Tak więc pozbawiają się żydów 
Niemcv, gdzie żydzi nie stanowią na 
wet 1 procentu ludności, podczas gdy 
P^Gka posiada jaca, przeszło 11 proc. 
żwdów, otwiera dl- nieb swe bramy. 
Niemcy wałcza z żvdostwem. choć 
na 64 miliony ludności iest 500 000 
semitów: Pokka nie rob' nic, choć 
u- 32 miljony ma 4 miliony azia-

sparza, zwraca uwagę organ rewizjo­
nistów „Hajarden". W  dzienniku po­
wyższym czytamy: „Często ukazuia- 
się w  prasie palestyńskiej wiadomo­
ści o żydach, których złapano na gra 
nicy palestyńskiej w  stroju Chorań- 
czyków lub innych Beduinów. Smu­
tny jest doprawdy los żydów, którzy 
chcąc wrócić do kraju, który został 
przez wszystkie kulturalne państwa 
uznany jako żydowska siedziba na­
rodowa. muszą imać się takich środ­
ków' w celu uniknięcia przykrych 
kcnsekwencyi uwięzienia, i deporta­
cji. Strój dzikiego Beduina nustvni 
ma stanowić dla żvdów paszport, i. 
niejako certyfikat n0za kwotą. Żvdzi 
w  dążeniu do osiedlenia sie w  Erec 
chwytają sie. jak widać, niesamowi­
tych środków', bo też niesamowicie 
ciężką i tragiczna iest sytuacja ży­

dów w  rozmaitych krajach golusu. 
Straszny musi być ten moment, kie­
dy żyd zmuszony jest przebrać się 
za Beduina, by móc przestąpić progi 
swojej własnej ojczyzny. W  świetle 
tego faktu bledną wszystkie radosne 
wiadomości o pożyczkach niskopro-

Łódź (c .) —  Już dawno Łódź nie 
miała tak ciekawego procesu, jaki 
odbył się kilka dni temu. Proces ten 
jest ciekawy dlatego, że tutaj żyd 
występuje w charakterze oskarżone­
go przeciw swemu współwyznawcy o 
to, że ten nie chciał zapłacić za to­
war pochodzący od żyda.

Tło sprawy jest następujące: A- 
dwokat - żyd H. Finkstein zamówił 
u agenta kilim na raty. Na zapyta­
nie agent odpowiedział, że kilim po­
chodzi z firm y chrześcijańskiej. Kie­
dy następnie wyszło na jaw, że ki­
lim pcchodzi z firm v żydowskiej, Fin 
kfcteii odmówił zapłaty.

Na rozprawie oświadczył, że kilim 
miał ; : :; Jęić z firm y chrześcijań­
skiej a to jest nieprawdą i dlatego 
nie płacił. Sąd nie podzielił zdania a- 
dwokata żydr",'" l ':7c'".względy wyznaniowe me mają ża­
dnego znaczenia jeśli chodzi o zobo­
wiązania pieniężne i polecił adwoka­
towi bapłacić należność.

Ten ciekawy proces odsłania nie­
tylko walkę żydów z żydami, ale 
wskazuje na to, że żydzi sprzedając 
swój towar przez agentów chrześci­
jan wprowadzają wbłąd nietylko 
swych współwyznawców (którym to 
nie jest potrzebne) ale chrześcijan, 
którzy nabywając towar popierają 
chrześcijan, gdy w rzeczywistości od 
dają swe zarobki żydom. To jest je ­
den ze sposobów' żydowskiej „czar­
nej m agji" i jedna z największych 
plag, która przysparza dochodów ż y ­
dom, a niszczy polski stan posiada­
nia.

cenowych i  innych sukcesach Iszu- 
wu“ . xi

Radzi bylibyśmy, gdyby żydzi mo­
gli wyemigrować bez stroju Beduina 
do swej „siedziby narodowej". Był­
by może nareszcie spokój na tej bie­
dnej ziemi.

Zwalczajmy handei żydowski i a- 
gentów, którzy sprzedają towary ży­
dów.

i* -KMgMCTMn----' T - [fr|--jT TT—1 I T T W

Pamiętaj, że nagniotki nawet zasta­
rzałe stracisz, smarując je  pastą z 
apteki pod Koroną w  Krakowie 
R YN E K  Gł. 22 cena pudełka 35 gr. 
Na pluskwy płyn kosztuje 70 groszy 

flaszeczka.

N A W E T  N A  O CIEM NIAŁYCH 

ROBIĄ ŻYDZI INTERES.
1 S

Ostatnio na terenie Śląska urzą­
dzono kilkanaście koncertów ociem­
niałych artystów Polaków. Imprezy 
łeczenśtwff. rł2P.&.r£^m polskiego spa- 
szczęśliwych, nie przeczuwając, że 
zysk z koncertów utonie w  ręku or­
ganizatorów. którymi, jak się okaza­
ło byli żydzi. Za łyżkę strawy w y­
stępowali nieszczęśliwcy Polacy, pie­
niądze złożone przez Polaków zebrali 
żydzi.

WINA MSZALNE
dostarcza

zaprzysiężony d o s ta w ca

M e r !  L ip p ó c z ?
T a rn ó w , skrytka poczt. 11?

Niezadowoleni z rządu angielskiego.
RZĄD PA LE STYŃ S K I N IE  ID ZIE  IM  N A  RĘKĘ. —  ŻYD ZI MUSZĄ SIĘ 

PRZEKRAD AĆ  DO  OJCZYZNY.

od.., żyda.
ŻYD WROGIEM... ŻYDÓW. —  N IE  PRAW DOPOBNE A  JED NAK  P R A ­

WDZIWE.

Prawo wybranego narodu.
ROZDZIAŁ III.

ŻYDZI O SOBIE.
Rabbi Symeon rzekł (do rabbiego H i j ja ) : 

„Pamiętaj, że istnieje dwunastu wyższych anio­
łów, poczętych z dwunastu świateł, które two­
rzą okrąg, a tryskają z dwunastu liter święte­
go imienia; ci to aniołowie są przełożonymi niż­
szych aniołów, które władają siedmdziesięciu 
ludami (nieżydowskiemi). Synów Jakubowy cli 
było dwunastu, po trzech na każdy punkt za­
sadniczy (stronę świata), aby zrównoważyć 
siedmdziesiąt narodów pogańskich, zamieszku­
jących cztery punkty zasadnicze świata. Dla­
tego właśnie mówi Pismo: „Położył granice na­
rodom, według liczby synów Izraela" (Deutero- 
nomium XXXII, 8 ), a gdzieindziej powiedzia­
no: „Rozproszyłem was, jako cztery wiatry nie­
ba" (Zacharias II. 6 ). Te ostatnie słowa wska­
zują nam, że pogańskie narody istnieją tylko 
dzięki Izraelowi. N ie mówi wcale Pismo: „na 
cztery wiatry nieba" ale „jako cztery wiatry 
nieba". Bo świat jak nie mógłby istnieć bez 
wiatrów', tak bez Izraela istnieć by nie mógł". 
(Zohsr n , 5, b ) .

Pozwolą sobie stwierdzić, że widziałem tłu­
maczenia Pisma św., które odnośny ustęp Za- 
charjasza tłumaczyły właśnie „na cztery stro­
ny świata", a nikt im niedokładności przekła­
du nie zarzucał. To zresztą jest obojętne, bo 
chodzi tylko o to, co sami żydzi o sobie myślą 
i mówią. Jak z powyższego widać, nie są zbyt 
skromni. Może to jednak tylko pomyłka, pow'- 
stała z niejasnego stylu Zoharu. Sięgnijmy da-
■ej-

„Narody ziemi (nieżydzi) nie mogłyby i- 
stnieć bez żydów" (Sephei Jeror, 107 b ).

„Gdyby żydów nie było na świecie, nie by­
łoby ziemi błogosławieństwa, ani promyka słoń­
ca, ani deszczu" (Bachaj ad Pentateuchum 
153 b ).

Teraz już o pomyłce trudno mówić. Musi­
my pogodzić się z tem, że istnienie swe zawdzię­
czamy tylko żydom. Z tego punktu widzenia 
zrozumiałe jest uparte kupowanie wszystkiego 
u żydów, co tak chętnie •zyni wiele osób; jest 
to poprostu akt wdzięczności za to, że możemy 
istnieć na świecie. I  pomyśleć tylko, że istnie­
ją. warjaci, którzy jawnie twierdzą, iż powinno 
się tych dobroczyńców żydowskich przepędzić 
— i to na cztery wiatry, nie jako cztery wia­
try !

Możliwe zresztą, że „mędrcy" żydowfigy, 
natchnieni duchem proroczvm, przewidzieli już 
wtedy rewolucję bolszewicka, a pod słowami 
„narody ziemi" rozumieć należy —  Związek So­
wieckich Socjalistycznych Republik. W  tym wy- 
padku —  choć iest. on mało prawdopodobny 
należy ukorzvć się nrzed mądrością Izraela, bo 
naprawdę tylko żydom zawdzięcza swe istnie­
nie komunistvcznv ustrój w  Rosji.

1 jedno jeszcze małe pytanie: skąd u licha 
wsiał się noton. jeśli nie bvło deszczu? Bo. po­
nieważ Moiżesz urodził pip znacznie nóźniej, 
wiec w' czasie notopu nie było jego wyznaw­
ców. czvli żvdów; tem samem nie było „ani 
nromyka słońca, ani deszczu". Naprawdę, bar­
dzo to nieiaisna sprawa1 T czy powiedzmy, w 
Australii, przedtem, nim ż^dzi do niej zjechali, 
nie świeciło słońce? Trudno mi w  to uwierzyć.

„Rabbi Gbanina, powiedział: ..Policzek, w y­
mierzony żvdowi. iest 7»!0’-vaaa. uczyniona, Ma­
jestatowi Najwyższemu" tSnvibedrvn L ^ IH . 2).

No. no, nok... N ic dziwnea-ó. że dalej czy­
tamy;

■Goj. któiw uderzy* ż” <1-», zasłużył na 
śmierć" (Sanhedryn LVIIT. ? ).

Zupełnie słusznie. Chyba nikt temu nie 
może zaprzeczyć. Ja — jest to moje osobiste 
zdanie! — uw'ażam, że to nawet za łagodna 
kara. Nie wolno zaś wątpić w te słowa, bo po­
wiedział je  rabbi Chanina, a

„Rabbi Chanina był wyższy od Boga" (Szu- 
llin, 8 d ).

Bardzo to pochlebne dla rabbiego Chaniny, 
choć mniej pochlebne dla Jahwy. Ale skąd wła­
ściwie to nadzwyczajne stanowisko żydów?!! 
Czemu je przypisać? Jak wytłumaczyć? Na od­
powiedź nie trzeba czekać długo.

„M ili są (Bogu) żydzi, albowiem oni są 
nazwani synami Bożym:; osobliwszą miłość o- 
kazano im przez to, że oni są nazwani synami 
Boga, jako jest powiedziane: „W y  synami Bo­
ga Jahwy" (Pirke Abot, I II. 14).

„Albowiem powiedziano: „A ż  przyjdzie 
Twój lud, Jahwe, aż. przyjdzie Twój lud, ten, 
któryś T y  stworzył" i jeszcze powiedziano: 
„Do świętych ( ! )  którzy są na ziemi i do Twych 
cudnych, do nich wszystkie Me chęci (zdąża ją)" 
(Pirke Abot, Perek Kinjan ha - Torah, X ).

Żydzi więc są synami Boga, co powtórzono 
w  jednym wersecie aż trzy razy, aby to lepiej 
wdłoczye w  pamięć czytającego, a może, aby 
się lepiej upewnić, że jest tak, a nie inaczej. A- 
le i my uważamy się za synów Bożych, choć 
nie mówimy tego trzy  razy w jednem zdaniu. 
Za to każdy żyd jest cudny i święty, a my nie.
I  pomyśleć tylko, że niedawno zamknięto je­
dnego „świętego" w  więzieni za przemyt sacha­
ryny, drugiego „świętego" za podpalenie skle­
pu, celem oszukańczego pobrania ubezpieczenia, 
i wielu innych „świętych" za różne sprawki, 
począwszy od oszustwa, a skończywszy na han­
dlu żywym towarem. Poważnie obawiamy się, 
że te „świętokradztwa" nie v/vidą państwu na 
dobre, bo .Jahwe się uczuje dotkniętym.

(c. d. n.) Goj,



żądamy w Polsce polityki nacjonalistycznej! Nacjonalistami są n ietylko brutalni Niemcy, nacjonalistami są Włosi, Anglicy, Francuzi i A- 
merykanie, nacjonalistyczną jest Sowiecka Rosja, która oddawna prowadzi politykę nacjonalistyczną w  stosunku do innych państw, a która świe­
żo wyrzuciła wielu nawet wybitnych żydków. Nacjonalistami są oczywiś cie żydzi... Dlaczegóż tylko Polska m a być nie narodową, a w  jakiś zagad­
kowy sposób ‘ ? Natychmiast to trzeba zmienić. Pozostawiać zaś bogactwa i wpływy —  obcym, a nędzę i przelewanie krwi w obronie

Polski —  Polakom, to i nie mądrze i nieuczciwie.

Str. 8 O L  S K  A  A  li T  l\"_ _  _ Ni.  14

Cóż dalej?...
Zawrotna cyfra bezrobotnych. Cią­

głe redukcje. Świętówki. Urlopy tur- 
nusowe. Spekulacja i wyzysk mięśni 
polskiego robotnika. Potęgujący się 
niedostatek miljonów ludzi zadają sta 
nowczo kłam pompastycznym twier­
dzeniom kierowniKÓw życia gospo­
darczego i politycznego w Polsce. 
Przekreślają strupieszałe programy 
my polityczne. Patentowane sztanda­
ry  specjalistów od uszczęśliwienia 
pracujące Polaka runęły pod napo- 
rem nieubłaganej rzeczywistości. Na 
powierzchni zostali jedynie przywód­
cy, którzy nie mogą się pogodzić z 
dokonanym faktem i robią wiele ha­
łasu, ażeby swą beztreść ideową za­
stąpić demagogją.

W  ostatnich dniach na terenie sa­
mego Śląska i Zagłębia węglowego 
zwolniono z pracy, lub urlopowano 
kilka tysięcy bezrobotnych. Obniżo­
no zarobki, wykorzystano do ostate­
czności siły robotnika. Nie lepiej przed 
stawia się sprawa w  Łodzi, Pabjani- 
cach, Bielsku, Pyr ' ' oraz w  in­
nych ośrodkach robotniczych.

Przedstawiciele robotników radzą, 
konferują, piszą memorjały i rezolu­
cje. Tymczasem panoszy się swawola 
obcego kapitału, nędza polska rośnie 
w  zastraszający sposób. Zagraniczne 
maszyny pozbawiają robotnika Pola- 
ka_ j Ł JlbJaiihją miljony złotych 
dochodów gar.stea ••—dów kapitali­
stów. Traci robotnik, traci Polska — 
zarabia wróg. W  przeciągu 6-ciu o- 
statnich lat stan zatrudnienia zmniej­
szył się zgórą o 50 proc. Ale zysk re­
kinów złotej międzynarodówki nłe 
zmniejszył się. Jeszcze mu tego ma­
ło. Jeszcze kombinują.

Ostatnio wpadli na nowy sposób 
wyzysku.

Wielkie przedsiębiorstwa redukują 
robotników stałych objętych umową 
zbiorową, ubezpieczonych. Powód: 
brak pracy. Wszelkie interwencje za­
wodzą. Gdy faktycznie powodem re­
dukcji jest najordynarniejszy zysk. 
Wielkie przedsiębiorstwa oddają ca­
ły  szereg robót do wykonania „pry­
watnym przeciębiorcom". Taki 
„przeciębiorca", najczęście były pra­
cownik danego przedsiębiorstwa 
przyjmuje do pracy zredukowanych 
robotników. Warunki pracy i płacy 
podyktowane przez takiego przecię- 
biorcę są okropne. Wyzysk i łotro- 
stwo podało sobie łapę, by dławić bez 
radny lud polski. Czyż trzeba powta­
rzać, że na te j zmianie form zatru­
dnienia zarabia wielki spekulant. Za­
rabia na robotniku i państwie. Nie 
płacąc należnych świadczeń, może 
konkurować. Może bezkarnie niszczyć

'i
M A G A Z Y N  O B U W IA

Sosnowiec, ul. Warszawska 12.

Obuwie własnego 
wyrobu i firm 

warszawskich.

Po cenach konkurencyjnych.

bnego producenta Polaka jest jedno 
wyjście, jeżeli się chce utrzymać na 
drobną polską wytwórczość. Dla dro- 
powierzchni — prześcignąć obcego 
diania w  łajdactwie, albo wyrzec się 
swojego warsztatu pracy. Jest to po- 

om a prawda. Prawda oburzając 
w  swej ohydzie. Jesteśmy domeną 
wyzysku. Staczamy się po równi po­
chyłej w  bajoro skrajnej nędzy i u-

padku. Cyfry  otaczającej nas rzeczy­
wistości krzyczą złowrog: Co będzie 
dalej?... K iedy wreszcie polski świat 
pracy stanie pod jednym sztandarem. 
K iedy miljony Polaków zrozumie, że 
bez odżydzenia Polski i spolszczenia 
obcych kapitałów, nie uda się wyzwo­
lić robotnika polskiego z pęt nędzy, 
ani uchronić od upadku drobną wy­
twórczość polską.

W  A N N Y  I  W A N I E N K I ,
r.asiadówki, kotły na bieliznę, pralki, 
balje cynkowe, nasady kominowe wi­
rujące, wiadra automatyczne do ce­
lów sanitarnych i inne wyroby bla­

szane, po cenach bardzo 
przystępnych.

A. II  E  S S E 

Sosnowiec, Orla I I .  Tel. 4-58.

elUlcMIlMtóL Oky\ 
SA N IO l,

R O D A C Y !
W  składzie konfekcyjnym 

ANTO NIEG O  FID ERK IEW IC ZA 
SOSNOWIEC, Hale Rozwoju (pier­
wszy sklep w  podwórzu na lewo) 

najdogodniej zaopatrywać się w  u- 
brania robotnicze, dziecięce 

Wielki wybór spodni od zł. 2.— 
Obsługa solidna.

KJÓRy C HDONI tozed wszelkimi (i  ̂  |1
DOLEGLIWOŚCIAMI. \

WN05I UKOJENIE DO KAŻDŁ&O -

Sm i gu sówki, perfumy, wody kwiato­

we i kolońskie na bieżący sezon dla 

odsprzedawców

najtaniej dostarcza 

Ś L  A  S K  A  W Y T W Ó R N I A

IC H E M J A
MYSŁOW ICE, ul. Kacza 13.

Nowootworzony chrześcijański 
S K Ł A D  S U K N A

EDWARDA ROSIŃSKIEGO
SOSNOWIEC, Warszawska 2. Telefon i e i 

Poleca wytworne materjały z Chrześcijańskich Fabryk Bielskich na 
garnitury, palta, kostjumy i płaszcze. ‘ CEN Y  N IS K IE

G r a b a r z e
P IL IC A . Miejscowy organista p. 

Zygmunt Wojtaszkiewicz nietylko 
jest specjalistą od chwalenia Boga, 
ale również towarów żydowskich. Je­
go zdaniem najsolidniejsze towary 
ma żydówka Bożykowska i najlepiej 
mnie go obsłużyć. Nawet jego ko­
lega, śpiewak chórowy, p. Gajda, z 
którym zgodnie śpiewa w kościele, 
nie może mu dogodzić w  sprawach 
handlowych. Gajda ma sklep spoży­
wczy, są także inne sklepy katolickie 
w  Pilicy, lecz p. Wojtaszkiewicz lubi 
więcej żydów. U żydów szuka pokar­
mu dla swego ciała i katolickiej du­
szy. Postępowanie p. W. wywołuje 
wśród miejscowego społeczeństwa nie 
miłe uwagi. Możeby ksiądz proboszcz 
zainteresował się bliżej zaletami pa­
pa organisty. •

MYSŁOW ICE. Pani Jochimczyk, 
żona emerytowanego radcy pobiera­
jącego 300 zł. emerytury, właściciel­
ka kamienicy, w artykuły spożywcze 
zaopatruje się u żyda Hockajta. Pa­
ni Wacławek, żona nadgórnika ko­
palni Mysłowickiej kupuje towary u 
żydów, artykuły spożywcze u żyda 
Hockajta. Pani Szewczykowa zamo­
żna mieszczanka z ul. Pszczyńskiej 
zakupuje towary również u Hockaj­
ta. Żyd Hockajt ma powodzenie. 0- 
prócz wyżej wymienionych pań, zali­
czających się do inteligencji, żyda 
Hockajta popiera cały szereg pań i 
paniuś z Mysłowic. Wiadomo prze­
cież, że stałymi klientami Hockajta 
są między innemi znane powszechnie 
męty w rodzaju Matejek i im podo­
bnych. Ładne towarzystwo: żyd in- 
teligentka i....

DĄBROW A GÓNNICZA. Wśród 
miejscowej inteligencji, zaopatrują­
cej się w  towary u Mośków i Sruli, 
na uwagę zasługuje p. dr. Lipski. 
Krwawa pożoga żydowsko - bolsze­
wicka przygnała dr. Lipskiego ze 
wschodu do Polski. Przybył do Dą­
browy prawie bez środków do życia. 
A le  to było dawniej. Dziś dr. Lipski 
jest człowiekiem zamożnym, lecz po 
staremu sprzyja żydom. Często go

spotkać można, u żydów kupującego 
towary. Specjalnem zaufaniem dąży 
żyda Botschteina. Ciekawi jesteśmy 
komu to p. dr. Lipski zawdzięcza 
swój majątek?

Cholewicka nie —  Holewińska. Pa­
ni Cholewicka dokonuje zakupów to­
waru u żydów, nie —  jak przez po- 
myłkę podano w  poprzednim n-rze: 
Holewińska. Pani Holewińska jest o- 
góinie znaną antysemitką. Nietylko, 
że sama omija żydowskie sklepy, ale

m—  ■umili iim

1 Każdy może
2  najkorzystniej SPRZEDAĆ:
X szkło tłuczone, butelki, żelazo, 
t  metale i szmaty
t  W CHRZEŚCIJAŃSKIM SKŁADZIE

: „ P R Z Y S Z Ł O Ś Ć  "
^ Dąbrowa Górnicza, ul. Żeromskiego 17.

! W A R S Z TA T  S TO LA R S K I J
wykonuje wszelkie meble, 
jak sypialnie, jadalnie, ga­

binety i t. d. Wykonanie so 
lidne. Ceny przystępne. —

LS. C l  R Y Ł O

| Sosnowiec, ul. Daleka L. 4.

stara się by inni nie chodzili. To też j  
panie Cholewicltie winny brać wzór I 
z p. Holewińskiej i raz już wreszcie | 
przestać chodzić do żydów. Polska, 
przyszła Polska, oraz ich dzieci by­
łyby im wdzięczne, no i my nie mie­
libyśmy sposobności do pomyłek.

Z A K ŁA D  OGRODNICZY f-
J A N A  N O W A K A  

Sosnowiec, ul. Mościckiego 22 j 
tel. 14-18 tel. 14-18 I

ooleca: Nasiona kwiatowe, warzy­
wne, drzewka owocowe, krzewy, , 
kwiaty cięte, doniczkowe, wiązanki 
dekoracje z roślin zielonych i kwi- i 
tnących, oraz flance rozsad warzy­

wnych i kwiatowych 
własne sklepy: przy ul. 3 Maja, Pa­
wilon Tel. 6-83; przy ul. Modrzę jow- 

skiej 30 (Hale Rozwoju).
Uwaga — w sklepie przy ul. Modrzę- ' 
jowskiej artykuły kolonjalno - spo- I 

żywcze i ogrodnicze.

asz łańcuch prasowy.
W  odpowiedzi na wezwanie rod. M. 

Dydy z Dąbrowy Górniczej wpłacam 
na rzecz wydawnictwa „Polskiej Kar­
ty " kwotę zł. 5.—  i zapraszam do na­
wiązania dalszych ogniw łańcucha 
prasowego przew. ks.: ks. prob. 01- 
czakowskiego z Gołonoga, ks. Derbi- 
sza, ks. Prawdę z Dąbrowy Górniczej.

Ks. Niedźwiecki 
Doceniając znaczenie idei szerzonej 

przez „Polską Kartę", mimo tego, że 
jestem od dłuższego już czasu bezro­
botnym, wpłacam do dyspozycji re­
dakcji 1 zł. z życzeniem szybkiego 
rozwoju pisma.

St. Suchonowski 
Dąbrowa B.

Wezwani przez rod. Domańskiego 
i Mosia z Dąbrowy G. składamy na

rzecz wydawnictwa „Polskiej Kar- I 
ty “ łączną kwotę zł. 15.—

Leon Stacha, F. K., W. Pluciński 
Dąbrowa —  Będzin.

Srebrzenie nakrycia I 
stołowego. Niklowanie 
wszelkich przedmio- [ 
tów  na miedź.

Lakierowanie rowerów na gorąco j 
w  różnych kolorach —  wykonuje z f 
gwarancją, solidnie i tanio K. B A R A N  
SOSNOWIEC, Mościckiego 12, sklep 
fabryczny, Modrzejowska 39, tel. 7-82

OD W YD AW NICTW A.

P.T. Prenumeratorów i  Odbiorców 
pisma uprasza się o uregulowanie na- 
leżytości za ubiegły kwartał i odno­
wienie prenumeraty na kwartał bie­
żący. Od punktualnego wpłacania pre 
numeraty zależy byt i rozwój „Pol­
skiej Karty". Konto P.K.O. 304.077.

M A L A R Z
dekoracyjno - pokojowy,

specjalista złoceń szyldów szklanych, 
blaszanych, liter drewnianych i re­

klam świetlnych.
Szkice na żądanie. 

LEOPOLD PA LM O N K A  
Sosnowiec, ul. Piłsudskiego 8, m 3a-
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